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 FRANCJA ZNOWU MYŚLI 0 ZAJĘCIUZAGŁĘBIAWEGLOWEGORUHR
Utrzymuje,że rząd niemieckiniewykazuje szcze-

rości w wypełnianiu zobo
 

WOJSKA FRANCUSKIE TRZYMANE SĄ w PO.
GOTOWIU
 

PARYŻ, 25 lipca: - Premjer
Poincare gdy się uda z końcem
przyszłego tygódnia do Londy-
nu na konferencję z premjerem
Lloyd /Georgem, będzie miał
przygotowany argument, że woj
ska francuskie zajmą niemiec»
kie -zaglębie węglowe, jeżeli

Lloyd George nie uzna stanowi.

ska rządu francuskiego w kwe-

stji odszkodowań niemieckich.

Francja niema zamiaru  zajmo-

wać na stałe zaglębia węglowe-

go Ruhr, ale je zajmie tylko w

zastaw, by zmusić rząd niemie-

eki do wypełnienia przyjętych na

siebie obowiązków, bo jak -do-

BAWARJA NIE UZNAJE UCHWAŁ PARLAM

tychczas, rząd Kiemiecki dowiódł

tylko złej wóli ponad wszelką

wątpliwość. -Naród francuski

jest coraz bardziej zaniepokojo-

ny uchylaniem sig Niemiec od

wykonania warunków  wersal.

skiego pokoju i jest skłonny po-

zostawić rządowi premiera Poin

carego zupełną swobodę w wybo
rze środków by zmusić Niemcy
do wykonania zobomązań Po-
parcie stanowiska premjera Po-
incarego przez cał)? naród fran.
cuski będzie największem atu
tem w reku premjefa Poincarego
podczas: przyszłej konferencji z
Lloyd Georgem, która się odbę-
dzie w przyszłym tygodniu.

EN.
 

TU NIEMIECKIEGODLAOBRONY REPUBLIKI

Monarch“: blwuscy planują odcrwmie Fungi "

 
© 'odNiemiec

BERLIN, 25 lipca. - Rząd ba- kratycznej, a przedstawiciele ba-
warski nie uznał ostatniej u.

|

warskiego stronnictwa ludowego
chwały parlamentu republiki zastanawiają się, do im należy
Niemiec powziętej dla ochrony
republiki Niemiec - twierdząc,
że mu przysługuje prawo przed-
siębrać .dla obrgny republiki

środki, jakie sam uzna za sto-

sowne dla ludności Bawarji.

Odmowa rządu _bawarskiego

spowodowała rozłam w gabine-

cie bawarskim, zktórego ustą-

pili przedstawiciele partji demo-

uczynić.

Przywódcy politycznych partji
bawarskich naradzajją się z przy
wódcami monarchistów nad przy
wróceniem monarchji w Niem.
czech. Wrazie, gdyby to było
niemożliwem w chłych Niem-
czech to przynajmniej w Bawa-
rji, gdzie grunt dla przywróce-
nia monarchji został już dokla-
dnie przygotowany,

 

 

AMERYKANIE URATOWALI LUDNOŚCODEsSYy

OD ŚMIERCI GŁÓDOWEJ -

 

Ludność z powrotem nabrała chęci do życia

 

ODESSA, 25 lipca. - Ludność
miasta Odessy wyniszczona gło-
derą i zarazami, znajdowała się
ubiegłej wiosny W rozpaczy bli-
skie szaleństwa.

Zeszłego marca i kwietnia w
Odessie były pozamykane skle-
py z powodu braku jakichkol.
mek towarów lub obawy, że wy

i zr ludność

rzuci się na nie by je obrabo-

wać. Na ulicach od świtu do no-

cy krążyły tyłkó wozy przewo-

żące setki nieboszczyków z mia-

'sta na cmentarze Setki dzieci

Wynędziałych szukało pod doma

i wystawionemi do słońca o-

grzania zziębniętych członków z

powodu braku ciepła wewnętrz-

nego spowodowanego długim gło

dem. To rozpaczliwe położenie lu

trupy widać wozy z żywnością.

Trupy chociaż jeszcze w wielkich

ilościach. przewożone są nocami.

Kupcy otwarli swoje sklepy nie

obawiając się rabunku,

Dzieci. już zapomniały o strasz.

nej klęsce grożącej |im śmierci,

zaczynają się uśmiechać do da-

rowanego im życia.

 TRZĘSIENIE

CNĄ

PHILA, PA. 25 lipca. -

 

dności Odessy zmieniło się z

chwilą rozpoczęcia w Odessie

iałalności amer kiej komi

sji ratunkowej, która otworzyła

zaraz w pierwszych dniach setki

›kuchni i przedewszystkiem za-

spokóiła pierwszy głód ludności

wycieńczonej śmiertelnie, Nastę-

pnie dostarczyła odzieży i potrze

bnej ilości lekarstw. W ludności

Odessy wstąpiła otucha i nowa

chęć do życia.

Jeszcze przed kilku tygodniami

panowała rozpacz i przekonanie,

że Odessa stanie się żywym gro-

bem dla swej ludności.

Dzisiaj ludność Odessy uwie›

rzyła, że została ocalona, Na u-

Jicach zamiast ciągnących od świ

* tu do nocy wózów przewożących

jągu 30 dni Poludniowa Eu

Północna Afryka i cała

Azja zostaną zniszczone trzęsie

niem ziemi, a.mieszkańcy ich zgi

ną w tej strasznej katastrofie,-

przepowiada dr. M. A. Nobles,

uczony astronom i ”aloe, który
zamuje się badani

 

 

 

Lotnik C. W. F. Morgan postanowił odbyć podróż samo-
lotem z San Francisco do Indji za co ma otrzymać na-

grodę 50 tysięcy dolarów

 

ŚTRAJKKOLEJO-

WY GROZI KLĘS-

KA ROLNICTWU

DELTA, 25 lipea. - Farme-
rzy stanu Colorado stoją w obli-
czu klęski z powodu strajku ko-
lejowego. Setki tysięcy ton wa
rzyw i owoców łatwo się psują-
cych leżą na stacjach kolejo-
wych z powodu braku wagonów
dla odwiezienia zbioru owocowe»
go i warzywnego na rynki wiel.
kich miast. Senatorowie i kon-
gresmnani przedstawili rządowi
federalnemu rezolucję domaga-
jącą się 14,000 wagonów dla
przewiezienia ich produktów,
których 'zniszczenie przyprawi
farmerów o miljonowe straty.
 

Bolszewicy mają przywró-
cić w Rosji prywatną

własność

LONDNYN, 25 lipca. - Rząd
bolszewicki ogłosił, że zamierza
przywrócić w Rosji prawo pry.
Wltne] własności, jak donosi dzi
siaj wiadomość otrzymana z Ro-
sji drogą na Berlin.

Astronom przep/owiada
zniszczenie połowy świata 

ZIEMI ZMIECIE Z POWIERZCHNI
ŚWIATA POŁUDNIOWA EUROPĘ, PóŁNO-

YKE I ZACHODNIE ST. ZJ.

 

miała wielkość jedną
tysięczną częsć cala, a następnie
pownęksnln się nieustannie, -
Gdy ziemia dojrzała, została po-
pychana wstrząśnieniami i wul.
kanicznemi wybuchami,

Katastrofa, która zniszezy: po-
ludniową: Europę, zacznie się -w

K +dr.]

GEN. SIEMIONOW

WSTEPUUE DO CHIK.

SKIEGOWOJSKA

TOKIO, 25 lipca. - Gener.
Siemionow wyjechał dzisiaj z
Nagasaki, gdzie mu rząd japoń-
ski. pozwolił wylądować po po-
wrocie z Ameryki i udał się do
jednego z północnych portów
chińskich aby mę przyłączyć po-
wstańcżej armji chińskiej w
Mandźurji generała Chang Ta-
olin, która poniosła klęskę w wal
kach z wojskami gener, Wu Pei
Fu.

Aljanci zażidali od Bułga-
rji zapłaty odszko-

dowania
 

' ZOFIA, 25 lipca. - Między»
aaljancka komisja odszkodowa-
niwoa zawiadomiła rząd bułgar-
ski, by w jak najkrótszym cza-
sie zapłacił przypadającą ratę
odszkodowań w sumie 4 miljar-
dów lewów bułgarskich 7,729,
(00 dol. uneryknflaklch
Rzgd buigaraki by się wymé

wić od obowiązku wypłacenia
przy j raty
niowej wywołał sztuczne przesie
lenie rządówe przy pomocy par.
tji opozycyjnych, które twier-
dzą: że Bułgarja nie jest w mo-
źności zapłacić wygórowanej su
my odszkodowaniowej, ale zga-
dza się zapłacić tyle, ile będzie
mogła, ?
 

Kemal Pasza odrzuca pro-
pozycje układów
 

KONSTANTYNOPOL, 25 lip-
ca.'- Tymczasowy rząd turecki
Kemala - Paszy odrzucił dzisiaj
propozycje państw aljanckich
wspólnej konferencji z przedsta
wlclehmn rządu tureckiego dla

50000 KRAWCÓW

W NEW YORKU WY.

SZŁONASTRAJK

Strajkierzychcązmusić fabry-
kantów do uznania mm

NEW YORK, 25 lipca. - Pięć
dziesiąt tysięcy robotników w
fabrykach krawieckich opuściło
dzisiaj pracę o godz. 10 rano by
zmusić fabrykantów do podpisa-
nia ugody z organizacją unijną
że nie będą oddawać robót do
fabryk nieunijnych. Opuszeze-
nie pracy nie jest. właściwie
strnjklem, ale zwykłą formalnoś-
cią przy sporządzaniu listy fa-
bryk nieunijnych, do których
nie mogą być oddawane roboty
z fabryk objętych unją.

( 

Meksyk zaproszony na
wszechamerykański

kongres

MEXICO CITY, 25 lipca. -
Rząd republiki Meksyku został
zaproszony na następny wszech.
amerykański kongres, który się
odbędzie w Santiago, stolicy re:
publiki Chile w marcu w przy.
szlym roku.

WOJOWNICZA PANI
APACKA

ete: 25wisenpor= Nick
ka pani Rapacka bawiąc się w
towarzystwie ze swemi gośćmi,
została wytrątona z równowagi
gdy jej przeszkodziły odwiedzi.
ny niejakiego ob. Gulki, który
zaszedł za interesem do męża pa
ni Rapackiej. Zrirytowana pani
Rapacka pobiegła do pokoju na
pierwsze piętro i chwyciwszy re
wolwer dała do ob, Gulki stoją-
cego przy telefonie pięć strzałów.
Obywatel Gulka mial jeszcze je.
dnak tyle siły ze dat przez tele-
fon alarm, poczem padł na po-
dloge. Przybyły ambulans za-
brał ob. Gulkę w krytycznym
stanie do szpitala.

Równocześnie prawie przyby-
ła patrolka policyjna, która ze-
brała wojowniczą panią Rapac-
ką do więzienia, gdzie zatrzy-
mano ją do czasu złożenia $0000
kaucji.

Pani Rapacka użyskała w o-
statnich czasach szeroki rozgłos
przez nagły odjazd do Detroit,
skąd została przywieziona wbrew
swojej woli. Podczas wapom-
nianej tragedji mąż pani Rapac-
kiej byl w domu, aleobawiając
się losu swego przyaciela Gulki,
nie pokazał się na widowni wy-
padków, sądząc, że spokój jest
największym. skar! w dzisiej»
szych czasach burzliwej. żeglugi
na wodach świata małżeńskiego.
 

Hiszpanja odwołuje wojska
z Marokko

MADRYD, 25 lipca. - Po te-
lefonicznej romowie pomiędzy
premjerem Sanchez Guerra i wy.
sokim komisarzem rządowym w

kko, Burguttem, minister
wojny przesłał dowódzcy wojsk
w Marokko rozkaz odesłania czę-
ści wojsk do Hiszpanii.
 

Morgenthau u.papieża

RZYM, 2 lipca. - Papież
Pius XI przyjął dzisiaj na au-
djencji Henry Morgenthau'a, by

b 
 

nych zaburzeń.
Zachodnie Stany Zjednoczone

na Zachód od gór skalistych, we
dług przepowiedni dr. Nobles,
ma również spotkać ten sam lol'
po lądy

pobliżu Bi u, gdzie obec- działań lego
nie się siedemdziesiąt

|

i prey ia pokoju na Bli-
tajemniczych wulkanów podziem |skim Wschodzie. Turecki rząd
nych i gdy wulkany te wybuch
ną wszystkie razem niewątpliwie
zniszczą to stare miasto. - Gdy
następnie kataklizm się skończy,

sułtański zawiadomił przedsta-
wicieli państw aljanekich że nie
ma zamiaru wysyłać delegatów
na kanferencję pokojową wobec
 

„Ziemia - powllda dr. No
bles - mzwmęh zladne) ko-
   mórki

 

a Stanów Zjedn.
do Turcji i rozmawiał z nim dłu-
go o sprawie Palestyńy a także
o obecnym położeniu w Polsce.
Morgenthau poznał. się z obec-
nym papieżem, gdy jeszcze był
nuncjuszem papieskim w War.
szawie, a Morgenthau członkiem

komisji byłego
 

jecy nie będą sprzeciwu rządu Ke-
mogli rnzpoznnć się & ukształto mula Paszy mm obęchości amerykanskie]
waniem

.

pol Europy i ich. na konfe-
północnej Afryki,

  

 

 

  

 

  
Wilsona do zbadania

pogromów w Polsce, _

 

Bgl'l

PRZEJĘCIE KONTROLI WĘGLA

 

NASTĄPI W CIĄGU 48GODZIN 
Hoover opracował plan

przed rabunkiem
dla obrony publiczności -

handlarzy węgła --
WASZYNGTON, 25 lipca. - Rząd wyznaczył spe-cjalną - komisję federalną, która obejmie nad zapasamiwęgla kontrolę podług planu opracowanego przez sekrte»

tarza handlu i przemysłu Hoovera, by nie dopuścić do
obrabowania publiczności przez handlarzy węgla.

Komisja rozpocznie swoją pracę w ciągu następnycli
48 godz

 

REAKCJONIŚCI WZYWAJĄPADEREWSKIEGU
DO WALKI PRZECIW PHESUDSKIEMU ._,

 

PARYŻ, 23 lipca, - Przyby-wającego dzisiaj do Paryża Pa-derewskiego powitali na stacjiliczni zwolennicy pośród arysto-kracji polskiej; bawiącej w Pa-ryżu, którzy odprowadzili Pade-rewskiego do hotelu, gdzie sięodbyła poufna Konferencja wsprawach dotyczących przesile-nia rządowego w Polsce. Na kon-ferencji przedstawił Paderew.

skiemu położenie w Polsce major
Iwanowski, przybyły-przed dwo»
ma godzinami z Warszawy. Ma-
jor .Twanowski ©
spór rządowy może być załatwio
ny przez zmuszenie Piłsudskiego
do ustąpienia, ponieważ działą
on nielegalnie i nie chce współ»
działać z gabinetem Korfantego,
który reprezentuje większość

 

  

[ STRAJ WĘGLOWYWZA lll
NA 1-00SIERP 

Rząd niemiecki stara się nie dopuścić do strajku by uchro-
nić markę od dalszego spadku

BERLIN, 12 lipca. - W zagłę-
biu weglowem Ruhr STOI.) wy-

buch generalnego strajku węglo

wego, który został wyznaczony

na dzień 1 sierpnia.

Wszelkie usiłowania rządu nie

mieckiego, aby nie dopuścić do

-w 

wybuchu strajku spełzły na nie
czem. Górnicy odrzucili posted»
nictwo rządu dla załatwienia
sporu z właścicielami kopalń o
nowe, podwyżki zapłaty. Regd
niemiecki obawia się, że 'strajk
węglowy spowoduje nowy ppn-
dek marki niemieckiej.
 

ORLANDO ZREZYGNOWAŁ ZlPOŁECENlA ;
TWORZENIA NOWEGO RZADY~~ 

Bonomi usiłuje stworzyć nowy gabinet

 

RZYM, 25 lipca. - Po zreży.
gnowaniu Orlanda z polecenia
utworzenia nowego gabinetu,
król zawezwał do siebie Bono-
miego i polecił mu utworzenie
nowego rządu, który mógłby wytrwać przynajmniej przez lato dochwili, gdy się zbierze parlamentna jesienne sesje, podczas której

z Wgabinet Bonomiego będzie zmu»szony ustąpić. |Prresilenia weWłoszech stają się "oraz bardziejprzewlektemi z powodir wielkiejliczby partji w parlamencie wło»skim, które stawiają każdemu nawemu premierowi, jak najuciąż«liwsze warunki, aby jak najwięk
sze korzyści wycmsnąć dh»-
bie. m

 

BOLSZEWICY WZYWAJĄ ROBOTNIKÓW NE-

MIECKICHDONOWEJ WOJNY -

MOSKWA, 95 lipca. - Poraz
pierwszy od wielu miesięcy ko-
mitel wykonawczy „Trzecie;

odéwki

wystosował apel do proletarjatu

całego świata, a szczególnie do

robotników niemieckich z polece

niem podjęcia nowaj ofensywy.

„Z powodu wzmagającego się

„terroru białych" i mapaści na

klasę robotniczą poza granicami

Rosji, nadszedł już czas zaprze-

staniameyiFiS?‘m
słowa bolszewickiej odezwy, Ró»
mitet bolszewickie} nugdzywo-
dówki prz

odezwie robotnikówniemieckich
że przywódcy ich zdradzili i pole
ca im, by robotnicy niemieccy
ujęli władzę w swoje rece i ode«
brali władzę rządowi, ry nig
umie zgnieść. reakcji monarchi.
stów, coraz śmielej podaniami
głowę.

 

 CUDZOZIEMCY NIE BEDA MOGLI zosmf oml-
TANOW ZJEDNWATELAML $

ATLANTIC CITY; 25 lipea.-
Kongresman George W. (Ed-
monds z Philadelphi przemawia-
jąc dzisiaj do licznie zebranej
publiczności nawoływał rząd fe-deralny do odmawiania praw obywateli St. Zjedn. wszystkim cu.dzoziemcom.- Według kongres.

_cudzoziemcy, 

cie
nie są godni by im nadawano-e«bywatelstwo St. Zjedn.; poniesważ nie dbają szczerze o intere»sy tego kraju żyjąc wspamnie»niami krajów które opuścili,Kongresman Edmonds opowiada.się za nadawaniem obysfatelstwa,
zrodzonym w Ameryce

,do-21Jatzdgkie ,„ .

dopiero _dzieciom emigrantów, -

  

  

  

  

u

  

  
    

 

  

   

    

    

  

    

   

  

    

  

  

       

 



  

  
  

 

 

i Niebieskie
| Pudstko

   

 

Ten przesmaczny chleb

- energii i żelaza
Ponucm do stołu chleb rodzynkowy dwa razy w

tygodniu dla trzech powodów
1. Smaku; 2. Euergji;

„Rodzynki
odpiera znużenie.

Podawajcie zwykły chleb rodzynkowy do. obladu,
albo smaczne owocowe przypiekanki do kawy na śnia-
danie

Z pozostałych kawałków ztóbcio roskoszny pudding
chlebowy. -Nie povdnnlicio zmarnować ant okruszyny

chleba rodzynkow

Zacznijcie w tym tygodniu zwyczaj podawania chie-
ba rodzynkowego dwa razy w tygodniu w Waszym do-
mu, gdyż chleb rodzynkowy jest dobry sam w sobie i
dobry dia Was.

SUN-MAID

Seeded RAISINS
(ZIARNISTE RODZYNKI)

Czynią chieb «maczny, pasztety, "ciastka | t.W.Zapytajcie się grosernika o nie. |

Członkostwo 1,000.
Dept , N4848 Fresno, Calit

3. żelaza
anlęujcle Jaki" smak zawiera w sobie. sowicie

. pelnoowocowy rodzynkowy
mun: Wast mote Wam dostkreryt taki bochonek.

alegajole - jężeli go nia ma, zamówi "go.
Peha owocowy chleb jest pełny słodkich, ziarn

stych Sun-Maid rodzynków-dbiitych w pokarm dają
cy enorgję, w formie prawie przetrawionej.

zaopatrują równie krów w żelazo, które

Przyślijele po bezpłatną
mamu wypróbowanych. przepisów W

HODOWLABUN-MAID RODZYNKÓW |

------.

 

Gro-

   
 

NIEMIECKI RABUŚ ZDEMASKOWANY
 

Oficer niemiecki ofiarowując rzecz zrabowaną na wonne,
f spotkał się z jej właścicielem

W salonie uroczej pani Hart-
wigsen w Stockholmie gromadzi
ło się się liczne towarzystwo o
typie dość międzynarodowym.
Mlędzy innemi zwracali uwagę
gości pan Du Belay, francuz i
von Hartman, niemiec. Obaj
pańbwie szczerze się lubili. Prócz
powodów narodowych, dzieliło
ich to, że że obaj starali się o
wględy pani Hartwigsen, która
ostrożnie dotąd nie zdradziła się
z tem, kogo w głębi serca uwa-
tala /w swego wybrańca.

Nadszedł dzień imienin pani
jej i za

lotnicy obsypali ją mnóstwem
„podarunków,

'Ale uwagę wszystkich zwróciła
prześliczna szkatułka, inkrusto-
wana sfebrem i masą perlową.

Ofisrował ją lejtnant von
Hartman. -Gdy -solenizantka
dziękowała, goście podziwia?
zaś lejtnant nadymal sig i pr
mmienial, |podszed! kapitan du
Bellay. Z dziwnym uś i
przyglądał się szkatułce. :
- Byleś zapewne w Szampa-

nji podczas wojny, lejtnancie?-
zagadnął,
- Byłem - odpari lejtnant,

jakby ukłuty żądłem, prostując
sięna! kojpie.

jętasz zapewne pe-
len stary zamek nad Marną -
dwie wieżyczki i wioska w do-
Je? '

-- Może byłem w takim, już
misię zatarło w pamięci, - nie-
chętnie odparł niemiec.
- Niech więc ci to przypom

ni, - rzekł ostro kapitan, otwie-
zając szkatulkę, - tu masz herb
na tarczy z literami E. B, To
herb rodziny du Bellay.

Tę szkatułkę zabrałeś w zamku
zmoich-rodzieów w Szampanji

Czerwony i zmięszany von
Hartman chciał się tłumaczyć.
Z pogardą odwracanb sig odhra-
busia „wojennego. Du Bellay
stał z rękami skrzyżowanemi na
pingi-ch i groźnie wpatrywał
się w niego.
- A młodą francuzkę. Ivon-

nę, czy pamiętasz w owym zam
ku nad Marną? Nie stuchales
jej próśb - przod twoją natar-
czywością próżno się chronili,

| biedna sięstra moja,   
  

Przed twemi  objęciami, przed
hańbiącem dotknięciem wroga
uciekła, rzucając się w| rzekę.

I kapitan ścisnął głowę ręka
mi, » szepcząc .cicho: =Ivonno,
Ivonno!
- Siotra pana była sama win-

na, - mówił von Hartmann, już
teraz blady, jak śmierć,- pro-
siłem ją o rękę, odpowiedziała
mi, zniewagą...
Ręka kapitana z łoskotem o-

padła na policzek mempa Du
Bellay wykrzyknął
- A ja ją ponawiam!
Zrobił się rozruch. Przeciwni.

ków rozdzielono. Du Bellay i
von Hartmann opuścili dawany-
stwo.

Ale nawłutrz rano za mia-
stem odbył się pojedynek Kapi-
tan otrzymał lekką ranę, nato-
miast lejtnant miał utrącony nos
i przestrzelony policzek. Już ni-
gdy przystojny niemczyk nie po:
ciągnie ku sobie spojrzeń ko-
biety!  

Rekonwalescencja kapitana
Du Bellay byla osłodzona częste-
mi bilecikami i-kwiatami od pa-
Hartwigsen. Nie trzeba doda-
wać,że została żoną szlachetne.
go francuza.

Różne

 

300,000 ton wodyzużyła straż
ogniowa nowojorska na ugasze-
nie w ubiegłym tygodniu pożaru
składu towarowego na 12 ulicy,
w pobliżu Hudsonu. Pożar trwał
48 godzin. Dwuch strażaków stra
ciło życie a 34 odniosło rany.

k 6 k

Sąd federalny Stanów Zjedn.
musi rozstrzygnąć kwestję, czy
tnicy mogą latać -swobodnie

nad farmami, czy nie mogą. -
Według prawa, właściciel mają-
tku włada nietylko nad tem co
jest na ziemi, ale także i tem,
co się znajduje pod ziemią i nad
ziemią. Sąd będzie musml okre-
Alxć nowele „nad mm"; Nad

są już r któ
re okresla”, że. lotnikowi nie
wolno jest latać niżej, jak naj-
mniej 1000 stóp od powierzchni
ziemi,

 

 

 

 

Pani Mallory, ktora
 

 

w Ameryce pobiła szampmnkęgry
w tenisa. S. Lenglcnzostała pobkw

 
     

OKÓLNIK

Do Kół i ogołu członków P. S. L.
„Wyzwolenie" w Ameryce

 

 

Szanowni Obywatele
1 Obywatelki!

W miesiącu sierpniu przypada
Ją dwa święta Narodowe Polskie
6-go sierpnia, ósma rocznica
wkroczenia Legjonów Piłsudskie
go na pole walk orężnych o nie-
podległość Polski i 15-go sierp.
nia druga rocznica „Cudu nad
Wisłą", czyli wielkiego zwycig-
stwa Ludu Polskiego nad nawa.
lą bolszewicką. - Wzywamy
przeto Koła P. 8. L. „Wyzwole-
nie" w Ameryce, aby rocznicę tę
święciły uroczystymi _obchoda-
mi, urządzając je na własną rę.
kę, lub też wspólnie z innemi
organizacjami lewicowemi, gdzie
takowe istnieją. Na mówców za-
praszać należy obywateli mieją-
cowych, lub z poblizkich okolic.

Jakkolwiek dotychczas nie ma
my stanowczej daty przyszłych
wyborów w Polsce, to jednak
wszystko przemawia zatem, że
wybory fe odbędą się w pazdzier
niku tego roku - a więc zaled-
wie trzy miesiące dzieli nas od
tej decydującej chwili, kiedy ma
się rozstrzygnąć ostateczna wal.
ka postępu z wstecznictwem. -
Reakcja ufna w pomoc kleru, po
dnosi łeb coraz wyżej, coraz bar
dziej otwarcie już prowokuje.-
Chcąc nieść pomoc braciom na-
szym walczącym w kraju o na-
leżne prawa ludowi, musimy i
my tutaj na wychodźtwie skupić
się, zjednoczyć swe siły, przejąć
się ważnością zbliżającej się
chwili, by módz pneclwntawlé

się fali wstecznictwa.

Poważna część naszych Kół w

Ameryce, zrozumiała _potrzebę

gromadzenia funduszu na wybo-

ry w Polsce i przesłała na nasz

apel na przesłane listy składko-

we wcale poważne sumy - nie-

które koła nie odpowiedziały na-

wate i nie zwróciły tych list skin

dkowych - zwracamy się więc

do tych kół i prosimy jeszcze raz

by listy te jaknajprędzej zwróci

ty - chociażby nie wypełnione,

gdyż potrzebne nam są do kon-

troli całego funduszu wyborcze-

go z Ameryki. Na żądanie Ko-

łom, które mają nazwę zebrać
nia jeszcze wyborcze-
go, możemy przesłać większą i-
lość tych list składkowych.
Mając na względzie trwałość i

siłę kochanej naszej Ojczyzny,
dążąc do tego by Polska była Lu
dom; i prawdziwą Matką, apelu»
jemy do Was Obywatele i Oby-
watelki jeszcze raz i prosimy
wykorzystać ten krótki czas
przedwyborczy, zbierając datki
na Fundusz Przedwyborczy P.
S.. L. „Wyzwolenie", które -tak

 

dzielnie broni interesów Ludu |
pracującego w Polsce. Należy u-

rządzać wycieczki, pik.
niki i t. p. przeznaczając czysty
dochód na ten fundusz, boć to
przecież główny nasz udział w
tej ciężkiej pracy budowy Polski

Ludowej.

Słusznie zaznaczył jeden z
dzielnych postępowych pisarzy
w Ameryce, pisząc, że:

d może

wiele wtem Pulsce pomódz, po-
pierając materjalnie akcję na-
szych stronnictw (w Polsce, -
zwłaszcza ukcję wyboru; Wy-

źtwo nie śmie się bał
krzykami „bezpartyjnych" rze-
zańców, którzy radzą „nic nie da
wać" nm politykę w kraju. Da-
wajmy jaknajczęściej i jaknaj.
więcej, bo od naszej pieniężnej
pomocy w znacznej mierze za-
wist wynik przyszłych wyborów,
czyli doniosła życiowa dla Pol-
ski kwestja, czy pierwszy zwy-
czajny Sejm Rzeczypospolitej
będzie Demokratyczny, czy teak
cyjny".
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Stosując się do artykułu 11-g0

naszej konstytucji, polecamy Ko
łom w liczniejszych osadach pol

I skich zakładanie okręgów. Takie

| okręgi powstały już i zostały za

twierdzone przez Zarząd Cen-

tralny na ostatniem posiedzeniu

a mianowicie: Okręg I-szy Buf.

falo, N. Y., II-gi Chicago, II.,

III-ci Akron, Ohio, TV-ty Sche-

nectady, N. Y., V-ty New York;

N. Y. Na posiedzentu okrego-

wem, złożonem z przedstawicie-

li okolicznych Kół wybiera się

Zarząd Okręgowy, a nawet opra

cowuje konstytucję okręgową na

! podstawie konstytucji dia P. 8.

L. „Wyzwolenie" w Ameryce-

poczem tak wybrany Zarząd, jak

też -opracowaną .konstytucję,

przedkłada się Zarządowi Centr.
do i i - Zadani

okręgów jest dopomaganie oko-

licznym Kołom w pracy organ

zacyjnej i oświatowej, zalłada-

nie nowych Kół P. S. L. „Wy.

zwolenie" na swoim terytorjum

i t. p. - okręgi nie mają jednak

żadnej władzy nad poszczegól-

nymi Kołami,

60060 +
W ostatnim tygodniu otrzyma

liśmy z kraju kilkaset nowych

broszur, pod tytułem „Mowa po-

sła Rudzińskiego, wygłoszona w

Sejmie dnia 5-go maja 1922 r."

W mowie swej poseł Rudziński

bardzo przystępnie ujął cało-

ksztalt ostatnich stosnnków po-

litycznych i ekonomicznych w

Polsce, wykazał błędy w tej go-

spodarce państwowej i podkreś-

lił stanowisko naszego stronnict

wa wobec tej gospódarki. Jed-

nem słowem broszura bardzo zaj

mująca - powinna się znaleźć

w ręku każdego polaka. Cena tej

broszury (o 40 stronicach) 10 c.

za egzemplarz. Koła, które nie

zalegając za poprzednią literaturę

Zarządowi Centr. mogą zama-

wiać bez poprzedniego nadesła

nia należytości.
kk k

Zarząd Główny w Warszawie,

zawiadamia, że zbiera już mate-

rjał na kalendarz „Wyzwoleni

na rok następny, to jest 1923-ci.

W celu utworzenia osobnego dzia

łu amerykańskiego w wymienio-

nym kalendarzu, prosimy Kola

by nadsylaty gile mają materjał
nadający się do kalendarza, mo-
ga być także fotografje grupo-
we- poszczególnych _Kól, które
przypuszczamy będą mogły być
zamieszczała. „

  

«

Otrzymane z kraju egzempla-
rze nowej tygodniówki p. t. „Wy
chodźca" przesłaliśmy naszym
Kołom jako numera okazowe do
rozdania. Jest to pisemiko poświę
cone sprawom polskiej emigracji
i reemigracji, które może polo-
nji w Ameryce oddać pełne usłu

i - polecamy więc gonaszym
członkom, którego prenumerata
na rok kosztuje w Ameryce $2
- na pół roku $1. Prenumeratę
można przesyłać wprost dokra-

g,gmlipca (Wednesdu July 26th) 1922
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S. DE VITA

DOM BANKOWY

2105 First Avenue,

blisko 1082 ulicy

 

 

narzie".

mie się j się

przełomowej chwm, stanie ze
zdwojoną energją do pracy lu-
dowej, przez co przyczyni się do
zwycięstwa Ludowladztwa"i po-
stępu.

Cześć!

Zarząd Centralny P. S. L.
Romuald Grabowski, prez. i

Z. Kulik, Fr. Zapolski, w-pr. |
M. A. Ząbecki, skarbnik, |

Adolf Cepura, sekr. gen. m.nn.-um
Dyrektorzy: i fi?_":’;§’ i

i

|
i

|
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   ju na adres: „W: 
Wspólna 19, Warszawa, Polska.
lub też do naszego biura w Bo-
stonie. Na żądanie możemy słu-
żyć okazowgmi .num.erami.

Często zdarza się, że czytelni»
cy „Wyzwolenia" nie otrzymują
wchle pisma z powodów od nas
niezależnych, pomimo, że mają
prenumeratę zapłaconą, w podo-
bnych wypadkach prosimy zwró
cić się do biura sekretarza gene-
ralnego w Boston, 48 Stillman
St., który sprawę zalatwi.

Ponieważ dyrektor Zarządu
Centralnego, ob-ka A. Chmiele-
wska ła ze swego u-
rzędu, na wakujący urząd wybra
ny został na ostatnim posiedze-
niu Zarz. Centr. ob. Stanisław
Dzierżek z New orku.
Dla ułatwienia w pracy sekre

tarzom poszczególnych Kól, prze
sylamy w załączeniu po kilka ra
portów miesięcznych (finansowo
administracyjnych), które
względu na odbyte posiedzenie
stale co miesiąc należycie
niony przesyłać należy do nasze-
go biura, co ułatwi pracę Zarzą-
du Centralnego.
W nadziei, że Koła i ogół człon

ków naszych w Ameryce, przej. 
 

złożonych w Konsulacie Generalnym Rzeczypospolitej

Polskiej w New Yorku za miesiąc: czerwiec 1922 r.

M. Jaświński, 271: Ave. B., N. Y.,
J. Resalski, 814-10th Ave., N. Y. C., na Polski Czerwony

 

Pol. Amer. Tow, 3 Maj, c-o Fr, Telesz, 82 Elmwood Street,
New Castle, Pa., na Osadnictwo Inwalidów Armji Pol.
sklej za pośrednictwem Min.

Grupa No. 1077 Zw. Nar. Pol.,
Gmina 64 Zw. Nar. Pol., New Castle, Pa. (ditto) ..............
8. Trzcifiski, Passaic, N. J: , na

na uchodźców w Rosji $3.00

1.00

spraw Wojskowych 25.00
New Castle, Pa. (ditto) 7.10

6.20
gimnazjum w Gdańsku 2.00

Mich. Nawój, 96 West Bów St., Franklin, N: H., Na Polski
Czerwony Krzyż

 

+7
   

   
 

 
 

. "~*"WoJCIECH RUCKI
SA

oo Tax :

06 Tyler Street, Newark, N. J,

 

    
SprzedazSzyfknrt do Gdanska

Rotterdamu,
'fm-nna najlepszych i naj okrętach

SZCZEGÓLNĄ OPIEKĄ OTACZAM RODZINY

, .Wysylka i wymiana pieniędzy po kursie dziennym.
do krmi alu nie zmuszamkdvia-0M

°C. KUNASZEWSKT

179 East 3rd Street New York, N. Y.
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Wielka sposobność
dla tych którzy w"? posiadać

y dom

[/W] . Specjalna
8) Wyprzedaż

począwszy w sobotę 22.90 lipca
Loty 80x198 atép w

 

80x198 .stóp lotów w

NEW BRUNSWICK
blisko wielkich fabryk, 2 bioki

04 stacji kolejowej
po $248, $25 od razu; $4 miesię-
cnlo. ~- Pól akra ziemi $460
Wybudujemy Wam dom za ma
le miesięczne wypłaty, podobnie
jak cz ,
Pisać lub zgłosić się do Owner

róg Fulton St
 
 
 

ROSALIE F. JANOER

POLSKA ADWOKATKA

odjetdtajgca do Warszawy, podej
mio się spraw sądowych 1 przyj.
mie pieniądze do wręczenia.

Pokój 511, Ne. 1 Union Square,
New York City
  

J. HELLER
Adwokat i notarjusz

przyjmuje wszelkie sprawy kmery
kańskie jakotef ataro-krajowe w

biurze prey 283 E. 14th
8t, New York City. Bezpłatna po
rada prawna między B14 a 614
wieczorem
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PORADA DARMO

Dr. L. ZINS

110 East 16th Street

(indy Okiem My, 1 living 71)
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BEZ POSADY!

Uczniowie nas! dziś pracują

są szczęśliwi, gdyż nauczyli się fachu

1 zarabiają dziś od 25 do 60 dolarów
tygodniowo.

e
SZKOŁA NASZA

posiada 5 systemów automobiiów o-

wtatnich modeli z 1921 r na których
y po polsku kierowania, jasdy

i mechaniki.

Kura trwa do +ch tygodni.

Dostarczamy posady, Uczcie się fa
unu, który polaca. Dia pracujących,

szkoła otwarta w niedzielę.

Piszcie po katalog darmo do:

ARENA AUTO SCHOOL

151 West 64th Gtreet, New York City
.-

National Auto School
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- Niechże mama przestanie, Anna

jest cierpąicą. Mama wie, że była chorąw

Hurlestone House?... Oskar uciekł z ko-

chanicą, czy powinna gonić za nim by mu

sig włóczyć u nóg? - rzekła Katy szorst-

ko. |

- Hańba upadku męża spada na o-

nę. Postępek Oskara, to twoja wina, An-

i no.

- Moja wina?... moja hańba... ja...

jestem odpowiedzialną... za co?... Za co?...

Za co?!!... - wybuchnęła rozpaczliwym

krzykiem,

- Za to, żeś nie umiała być żoną, żeś

nie umiała rozpalić ogniska patrjarchajlne

go w naszem małżeństwie... za to, żeś nie

dała mężowi dziecka... żeś nie ukochała...

rodzinnego życia i jego świętych praw. To

hańba dla żony.

- Ha, ha, ha! - zaniosła się Andzia

okropnym, nieprzytomnym śmiechem.;

Szarpał jej piersi, jak huragan. Tragiczny

i strasznybył jej śmiech.

- Ha, ha, ha! napiętnowana... napię-

tnowana, shańbiona... Czy za to... że... by-

łam jego niewolnicą?! Ha, ha, ha!

Z tym śmiechempiekielnym, pół przy

lomna, wypadła z halu, zbiegła ze scho-

dówzataczając się i tłukąc o ściany. Katy

nie mogła jej dogonić.

Na ulicy Andzia oprzytomniała.

  

 

  

Z Duwru jechała pod opieką Droho-

byckiego, nie wiedząc o tem, Czuwał nad

nią z daleka ale incognito. Zanadto była

pochłonięta swym dramatem życiowym

aby zauważyć tę dyskretną troskliwość. W

Berlinie, oczekująć na kurjer odchodzący

do Warszawy, piła czarną kawę przy u

stronnymstoliku, w wielkiej, jak koszary,

sali bufetowej. W pewnej chyli stanęła

przed nią dama wystrojona jaskrawo, wy-

malowana, w awanturniczym kapeluszu

na rudych włosach.

- Hańdzia! chyba się nie mylę... An-

ża Horska tzy tak?:.* ~, nos

Anna patrzala zdumiona.

- Widzę, że i ty mnie nie poznajesz.

Brawo! No, Lora jestem, zawsze ta sama

Lora. Nie widziałąś mię od stycznia i już

nery wytrzeszczast. s

Wstrząsnęła ręką Anny zamaszyście i

usiadła przyniej.

- Co to pijesz?... Czarna 'kawa?...

głupstwo! ja wolę coś solidniejszego. Kel

ner, kelner! Zamówiła sobie jakś mięsną

potrawę i piwo. |,

- Dokąd jedziesz Andziu, gdzież O-

skar? Czy jeszcze lata za tą głupią barono-

wą francuską?... Ależ ty wyglądasz, istny

Piotrowin: Czyś zmartwychwstała. Co ci

jest?...

- Chorowałam, już jestem zdrówą.

- Cóż tu robisz?...

- Jadę do ktaju.

- Doprawdy?... Tam podobno ruina,

no, nic dziwnego, skbro Oskar grasował w

twych majątkach przez pięć lat z górą, to

już z. pewnością zostawił kłaki. Wiem, jak

grubo grał i jakie przegrywał sumy. Co

raz nowe systemy gry wymyślał, przytem

otrzymywał stale imponujące zasiłki z Cre

dit Lyonnais. Skąd, że je czerpał, przecie

nie z Hurlestone House? Obdzierał kasę

wołyńską. Ciebie także wycisnął jak poma

rańczę. Ale, ale, wiesz, pisała do mnie nie-

śmiertelna Lińcia, pytając o ciebie. Tyś ją

opłakała, ..a ona sobie żyje w najlepsze.

Skarżyła się, że nie pisujesz, żeś się ich

wyrzekła i takie tam różne swoje trele. Ty

zaś, o ile wiem, listów od niej w zimie nie
otrzymywałaś, a przecie trudno pisywać
do kogoś, z kaogo się już odmawiało wiecz
ny odpoczynek. Tylko, że ja to wszystko
przewąchałam i jestem na tropie.
- A ty, Loro dokąd jedziesz? - An-

dzia chciała zmienić rozmowę.
- Ja?... na chybił trafił. Jadę, a gdzie

się zatrzymamsania nie wiem.
- Więc tak bez celu?...
Lora zaśmiała się i wychyliła jednem

tchem:cały kufel piwa.
- Bez celu to nie, cel mam nawet wa:

źny, żeby zarobić, bo ze mną krucho. W
Monte było mi jużźle i głupio, trzeba szu
kać nowych szans.
- Nordica?...
- Niech go djabli wezmą! - krzy

i knęła - tę poczwarę, pokrakę. Sprzedał
willę i poniósł się w świat, Móże go gdzie
spotkam, plunę mu w ślepia. Mówią, że |

jest K mppolu. Może zostanie ja-
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kim bejem i założy harem, a najprędzej
będzie okradał z wdzięków sułtańskie
piękności.

Lora zaczęła bluzgac tak ohydnym cy-
nizmem, że Andzia wiła się na krześle, nie
wiedząc co z sobą począć. Kokota spostrze-
gła to wreszcie.
- Aha, ty tego nie lubisz, no, to nie

mówmy o tym łajdaku, życzę mu na za-
kończenie, żeby dyndał na szubienicy, Toż
on mię zostawił prawie na bruku, nawet
mi wszystkie moje klejnoty pozabierał.
Szast, prast i po awanturze. W Monte, po
dawnej świetności już nie było co robić
-ale ja jeszcze wypłynę. Przecie nie
zbrzydłam. Co?...

Przysunęła do Ańny twarz poprostu
ohydng, niby maskę z blanszu, różów,
szminek, z oczyma sztucznie powiększone
mi, z tuszem na rzęsach i powiekach, z wy
razem bezczelnego piętna prostytucji. An-
na pomimowoli wzdrygnęła się z obrzy-
dzenia, spuściła oczy na filiżankę, nic nie
mówiąc,

Lora śmiała sig.
- Et! bo ty jesteś... Ale ja sobie po-

radzę. Z południa jadę na północ, dla od-
miany, nikt mię tam nie zna. Zobaczysz
- że jeszcze zrobię furorę. Ja mamsposo-
by na mężczyzn.
- Wróć Loro do kraju, zmień życie,

zacznij nowe, weź się do jakiej pracy, o-
czyść duszę i ciało z tego... tego plugastwa.
Ja ci dopomogę... jeśli zechcesz?..,
- Och... jakaś ty paradna!... Wiecz-

nie próbujesz mię nawrócić?... rekolekcje
w zanadrzu. Myślisz, że już karjera moja
skończona?... że quand le diable devient
vieux, il devient religieux?...
- Ależ ja jestem twoją rówieśnicą,

dwadzieścia osiem lat to samo życie, Wszak
jeszcze balzakowskiego wieku nie dosię-
głyśmy, tylko ty zawsze miałaś inklinację
do kwakierstwa i dlatego wcześnie posta-
rzejesz. A jednak... gdzie to się podziała
nasza krasa, Hańdziu!

Umilkła, zamyśliła się smutnie, po-
czem jęła mówić ciszej i wolniej.

- Tak, tak, minęły lata. Różne były
: nasze losy, różne drogi, różne pojęcia, wie
rzenia i zapatrywania, a ot widzisz.. obie
jesteśmy już... w ruinie. Losy, nasze choć
odmienne, skradły nam urodę i... i...
wszystko, ciebie obdarły moralnie, fizycz-
nie i materjalnie... Ja wiem! Mnie z prze-
pychu, do którego leciałam, jak ćma do
ognia, strąciły na ulicę... pod latarnię. Je-
szcze to mnie czeka jako Iii‘m‘nkluzja. Psia:
krew! Psiakrew! kłamałam, że zrobię fu-
rorę. Oho już kaput! co było nie wróci.
Już mój los teraz wiadomy. Z miasta do
miasta... z rąk do rąk... byle żyć, wystroić
się i najeść. A koniec wiadomy, w szpitalu
albo... w rynsztoku. Ferdu... ferdu po świe
cie, ot taka... cygańska dola.

, ~ Lora, co ty mowisz? Czyje to sto-
wa...
- A no co?... to jest wróżba starej

worożychy cygańskiej. Pamiętasz?... Ma-
dra wróżba!

Anna oparła łokcie na stoliku i skry-
ła twarz w dłoniach. Wspomnienie wywo-
łane przez Lorę zawirowało burzą w jej
umyśle.

Po długiej chwili tego zanurzenia się
w odmęcie minionych zderzeń poczuła lek
kie uderzenie w ramię. -Odkryła twarz i
spojrzała na Lorę.

- Patrz - szepnęła tamta. - Wi-
dzisz tego faceta jak mi się przygląda.
Ten spasiony, jak wieprz, z grubym łańcu
chem od zegarka. Niemiec naturalnie, plu
dra poźnasz odrazu, choćby był przebrany
za lorda czy weneckiego dożę. Rasy teu
tońskiej nie ukryjesz, żyd i niemiec wyle
zie ci nawet ze złotogłowia i gronostajów.
Patrz jaki ta bestja ma na palcu brylant,
a mina, ta nigdy nie zawiedzie, że jest du-
żo złota. Żre, jak sam Lukulus i smaczne
rzeczy, a wciąż na mnie zerka. Widzisz?

Lora zaczęła na odległość próbować
swych sztuk zaczepnej strategji i tak się
tem wkrótce zajęła, że pożegnała odcho-
dzącą Andzię, nie widząc jej prawie w roz |
targnieniu. Gdy kurjer ruszał, Horska do-
strzegła przez okno Lorę w towarzystwie
opasłego niemca wsiadających razem, w

gu.
..0L... taka cygańska dola... huczało w

móżgu Andzi.

Pociąg nadbiegł z łoskotem i zatrzy-
mał się gwałtownie na przystanku w Wil-
czarach. Drohobycki, który powitał An-
dzię na poprzedniej stacji, wyprzedziwszy
ją w drodze z Warszawy, zajął się jej rze-
czami. Ona zaś, ujrzawszy na peronie
zgarbioną postać Grześka, wyskoczyła z
wagonu lekko, jak odmłodzona.

Stary spojrzał na nią uważnie, objął
ją za kolona, ale w tem rozpłakał się i ru-
nął jej do nóg. M
+a (Cląś dalszy nastąpi), 0
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WYDZIAŁ APELACYJNY NA ELLIS ISLAND

Sekretarz Pracy utworzył na

Ellis. Island specjalny: Wydział

Apelacyjny (A Board of Re-

view), chcąc w ten sposób przy»

spieszyć załatwienie spraw ape-

lacyjnych i usunąć wiele trudów,

przez jakie niektórzy imigranci

muszą przechodzić. Nowy ten

urząd imigracyjny jest rezulta-

tem planu, opracowanego i wy-

praktykowanego w Washingto-

nie w ostatnich sześciu miesią-

cach. Sekretarz Pracy Davis

zorganizował w styczniu b. r.

Wydział Apelacyjny do pomocy

dla niego samego. Wydział ten

pracował w Departamencie Pra-

cy pr’ jego osobistem kierownic
twem. Urząd ten z praktyczne-
go punktu widzenia można uwa-
ta6 za sad apelacyjny, który ba-
da, przesłuchuje i załatwia wszy-
stkie imigracyjne i deportacyj-
ne sprawy, wnoszone do Sekre-
tarza Pracy dla ostatecznego za-
decydowania. Wydział składa się
z pięciu członków. | Wszyscy oni
mają za sobą długi rekord pra-
cy i doświadczenia w Departa-
mencie Pracy. Wyniki badań i
decyzje tegoż Wydziału podlega-
ją ostatecznemu zatwierdzeniu,
lub też odrzuceniu Sekretarza
Pracy czy jego asystenta.
Wydział Apelacyjny na Ellis

Island, składający się z trzech
T

 

Pani\ Mola Bjurstedt Mallory
amerykańska szampionka gry w
tenisa a w Anglii. Jej
przeciwnie była S, Lenglen,
szampionka światowa, która w
Ameryce pobi

 

ta została przez p.
an z ;

'lynie. Zmarl z ran odniesionych

'rzy dobierali do wielkiego skła-

| łów, policjant otrzymał cztery

członków Departamentu, będzie
w możności uporać-się ze-spra-
wami, które dla braku takiego
urzędu musiały być dotychczas
odsyłane do podobnego urzędu
w Washingtonie. Przedewszyst.
kiem Wydział będzie przeprowa-
dzał przesłuchy we wszystkich
wypadkach wnoszonych apelacji
od wyroków niższych urzędów
imigracyjnych, -zabraniających
wstępu imigrantom do tego kra-
ju. Urzędami takimi są Komi-
sje do Specjalnych Badań. Je-
żeli Wydział zmieni decyzję ta-
kie komisji, sprawa nie idzie już
wyżej i imigrant otrzymuje po-
zwolenie do lądowania. Jeżeli
jednak Wydział podtrzyma de-
cyzję Komisji. do Specjalnych
Badań, zabraniającą wstępu imi-
grantowi do Stanów Zjednoczo-
nych, wówczas sprawa odsyłana
jest do Washingtonu do Sekre-
tarza Pracy dla ostatecznej de-
cyzji. W ten sposób imigrant
na dany wypadek ma zapewnio-
ne podwójne rozpatrzenie swej
sprawy i apelacji.
 

ŚMIERC BANDYTY I POLI-
CJANTA.
 

Policjant Artur V. Loewe, we
teran z wojny światowej, gdzie
odznaczył się jako lotnik, zmarł
w niedzie'w runo w. metodysko-
+piskopa „+r. wzpitaju w Brook»

w walce z bandą rabusiów, któ-

du towarów Haberleina na 8-ej
ulicy.

Rabusiów było kilku, a Loewe
sam jeden, Przy wymianie strza

rany. Jedna z nich w pobliżu ser
ca okazała się śmiertelną.
Na tem się jednak historja nie

kończy. Walka z rabusiami sto-
czona była rano w sobotę, a przez
cały dzień policja w New Yorku
i okolicy napróżno szukała śla-
dów bandytów.

Dopiero przed wieczorem 'tego
dnia zgłosiła się do biura poli-
cyjnego kobieta, która zameldo-
wala, że brat jej zmarł z ran od
niesionych, jak sam powiedział
przed śmiercią w walce z poli.
cjantem. Policja udala się na
wskazane miejsce i znalazłA bez
życia 6-cio letniego człowieka,
przeszytego kilka kulami. - Po
sprawdzeniu okazało się, że to
słynny kryminalista i specjali-  

sta od rozbijania kas J, Walsh,
popularnie zwany w kółch zło-
dziejów „Liverpool Jack". Ozło-
wiek ten przeszło trzydzieści„lat
ze swógo życia przepędził w wię-
zieniach amerykańskich i angiel
skich. Zna go policja tutaj, jak
i w Zuropie.

Siostra bandyty opowiedziała,
że jej brat, który rzadko się
wogóle u niej zjawiał, przywiókt
się sam do, mieszkania. Nie po-
zwolił zawołać doktora i zagroził
siostrze trzeleniem, gdy ta
zaproponówała sprowadzenia
księdza. *
Rany zalał jodyną, położył się

na łóżko i więcej z niego nie
wstał.

Zasługuje na uwagę, że. pani
Ryan, siostra zabitego bandyty,
która jest osobą spokojną i sym
patyczną twierdziże. -bret
nie byl w gruncie rzeczy ›złym
człowiekiem, ale wykolejonym i
do życia uprzedzonym.

Ale bzy są wogóle źli ludzie
na świecie?
 

W ciągu jednej
rzece Ohio przepływa 300,000
kubicznych stóp wody. Podczas
przypływów, 1,500.000 stop kub.

LADELFJAPA |

Agitatorzy komunistyczni

w fabrykach Baldwina
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FILADELFJA, 25
Siedmiu mężczyzn zostało dfl-
siaj aresztowanych pod zarżt-
tem ropowszechniania literatii-
ty komunistycznej wird robot-
ników zakładów lokomityw Bal.
dwina. (Agitatorzy wzywali ró-
botników do porzucenia pracy i
niszczenia przywiezionych do na
pracy lokomotyw. Specjalne od-
działy policji zostały wyznaczo-
ne dostrzeżenia bezpieczeństwa
fabryki przed ewentualnemi za-
burzeniami.
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Welefony: Bell--Wainut 3194; Keyston-Race 8877

020 Chestnut SL, Room 402

Podczas rozpraw sejmowych nad,
expose ministerjum Śliwińskiego, kiedy
było już jasnem, że przy pomocy rozła-
mu dokonanego w tym celu w stronnic-
twie Narodowo-Robotniczym prawica do-
pnie swego i anarchję wywoła, zabrał głos
Wios, były i najlepszy premjer Rzeczy
pospolitej, i stwierdził przedewszystkiem,
że stronnictwo jego poprze każdy rząd,
który da gwarancję utrzymania powagi
państwa i jego ustroju republikańskiego,
ochrony praw i obrony słabych i uciśnio-
nych, W dalszemprzemówieńiu wśród na-
szczekiwania księdza Lutosławskiego i je-
go sojuszników, zwrócił uwagę prawicy,
że nie jest ona w stanie stworzyć rząd tego
rodzaju. „Po waszych artykułach, wiecach
i paszkwilach jakikolwiek rząd przyjdzie
w Polsce nie będzie miał autorytetu. A to!
będzie klęska państwowa, do której wy
SWIADOMIE dążycie. Zraża się do Pań-
stwa ludzi, którzy gorzeli ku niemu naj-
większą miłością. W urzędach wasi ludzie
niemal za obowiązek sobie mają zohydza-
nie państwowych instytucji, rządu i Na-
czelnika. TAKIM JĘZYKIEM NIE PRZE-
MAWIALISCIE ANI DO BOBRIKSKIE-
GO, ANI DO WIELKIEGO KSIĘCIA MI-
KOŁAJEWICZA. WIEMY, CO WASI
KSIĘŻA MÓWIĄ Z AMBONY".

Po tej porcji gorzkiej prawdy Witos
uprzedził endeków, że napróżno myślą, że
obecny problem rozwiążą przez proste
przejście przez drzwi (głosowanie). „A ja
powiadam, że wtedy dopiero się zacznie,
a gdzie się skończy tego panowie nie wie-»

    

     

Podniósłszy w ten sposób ton wśród
oklaskówcałej lewicy mówił dalej:

„Nie grożę, ale nie jestem ślepy. Dwo-
rfkgłóśam?" większości nie rozwiążecie
problemu, gdzie liczyć się trzeba z życiem
i potrzebami państwa. Paru wielkich pa-
now z. Galicji czy Królestwa nie stanowi
jeszcze narodu.
ale czegoście wy nie lekceważyli? Historja
o tem świadczy. Nie groziłem więc LECZ
OBOWIĄZKIEM MOIM BYŁO PRZYPO-
MNIEC. Jeśli nawet zwyciężycie to będzie
ze szkodą państwa. Myśmy już obronili
państwo od groźniejszych nieprzyjaciół,
obronimy więc i od Was, groźnymi nie je- |
steście". ;

Trudno o większą pogardę. Zapomnie
Ji w rozpuście sejmikowania potomkowie
$icińskich, że nie reprezentują już swych
Wyborców, że zmieniła się wieś od czasu
wyborów pierwszych, gdy można było
jeszcze straszyć chłopów piekłem, jeśli na
księdza głosować nie będą. Po ciężkich do-
świadczeniach zrozumiał i sam Witos, że
tylko wspólna akcja chłopów robotników

 

  

  

 

może zabezpieczyć republikańskie rządy i '
demokygtyczny ustrój w Polsce. Zna chłop
dzisiaj-swa siłę,› przekonał się nadto, że w
sojuszu robotnikiem stanowi on stałą

  

„większość, takpolrzebną dla silnego i kon-
struktywego rządu w Polsce, że większość
ta ujawni się dopiero po wyborach, uczci
wie przeprowadzonych, Zrozumiała lewi-
ca konieczność wspólnej akcji. I z ust
Witosa, przemawiającego od całej lewicy,
padły następujący słowa przestrogi pod a-
dresem zanarchizowanych obszarnikówi
księży:
"~ „W imieniu wszystkich stronnictw le-
wicy, przez które jestem upoważniony oś-
wiadczam, że przeciwstawimy się wszel-
kim próbom wywołania nowego przesile-
nia i utworzenia rządu wstecznictwa, opar-
tego na głosach martwych nie reprezentu-
jących nic w społeczeństwie. Nie jest to
groźba Jecz ostrzeżenie dyktowane nietyl-
ko lojaltością wZględem stronnictw, ale
także i względem państwa, które potrzebu-
je wewnętrznego spokoju".

Przemówienie Witosa było wstępem

 

Panowie lekceważyli to, |.

i
nej krytyki, której doczekali się endecy od
innych mówcówlewicy.

Mowy Barlickiego-z P. P. S. i Dabskie-
go z P. S. L. zdemaskowały przewrotność
prawicy. Wrócimy .do mówtych nieba-
wem. W dymrazie po raz pierwszy od
zasu naj bolszewickiego stanęli znów
w jednym szeregu chłopi i robotnicy. Nie
udałasię praca prowokatorow. Przeciw.
nie. Stronnictwa lewicowe będą musiały
stworzyć blok wyborczy, aby zwyciężyć.
Przesilenie jest znakomitą szkołą. Widok
›hydy endeckich matactw winien zmusić
ludowcówi socjalistów do wzajemnych u-

 

 

     
  

** |stępstw, aby tylko Polskę od bagna wstecz-
nictwa uratować,

, Dla nas tu na wychodźtwie obchód
nieśmiertelnego dnia 6'sierpnia 1914 roku
być winien manifestacją wspólną w obró-
nie kultury, prawa i przyszłości Rzeczy-
pospolitej, -

Bronisław D. Kułakowski.

Z CHW
trapera

DOKUMENT HAXBY

Dnia 7 lipca w Sejmie polskim ~prawica 205głosami! przeciw 195 uchwaliła. votum nieufności
dla gabinetu premjera Śliwińskiego. Cata sesja
fj-k crylamy w pismach krajowych, odznaczyła!
się lem, że wśród zamętu i ogólnego podniecenia,
rzucanow twarz Narodowej Demokracji straszne
oskarżenia,

Poseł Barlicki z P. P. S. w dłuższej mowie
wyciągnął przeszłość endecji wykazując, że nie
reprezentuje ta partja nic w społeczeństwie, oprócz
paskarzy.

„Naj czem się opieracie - pytał poseł Barlicki
- i z jakiego mandatu żądacie władzę?"

Ale kulminacyjnym punktem było wystąpie›
nie posła Jana Dębskiego, byłego ministra spraw
zagranicznych, który pokój w Rydze zawierał z
bolszewićką Rosją,

Pos. Dąbski potwierdzi) wywody Barlickiego i
dowiódł, że wszystkie klęski, cała hańba jaka spa-
dll: na Polskę, były dziełem Narodowej Demokra-
cji.

Nie szermując jedynie golemi słowami, poseł

 

  

„Dąbski odczytał traktat zawarty przez prezydenta
ministrów Władysława Grabskiego w Spa, w r.
1920, który zawiera następujące postanowienia:

Rząd polski zgadza się:

1) podpisać rozejm i wojska polskie co-
fngć i zatrzymać na linji ustalonej przez kon-
(3;er 8 grudnia 1919, tj. na t. aw, linji
Curżona, jako granicy tymczasowej, wojska

zaś sowieckie zatrzymają się o 50 kilometrów
na wschód od tej linji, jednak Wilno będzie
natychmiast oddane Litwie, .

2) Co do Galicji wschodniej "wojska za-

trzymają się na linji, do której doszły w dniu

rozejmu, poczem będą cofnięte o 10 kilomć:
trów. Możliwie wcześnie będzie zwołaną do
Lurjllynu konferencja, na której mają się zła-
Jeżć delegaci Polski, Rosji, Litwy, Finlandji i
Łotwy, która ma doprowadzić do stałego: po-
koju między Rosją a jej sąsiadami.
wielele wschodniej Galicji będą wezwani dog
Londynu i swe sprawy wyłożą przed konfe-
rencją. .

3) Rząd polski obowiązuje się przyjąć
decyzję Rady najwyższej odnośnie do sranie
litewskich, a w przyszłości do granic Galicji
wschodniej, w kwestji cieszyńskiej i co do
traktatu między Rosją a Polską. ›

(Biorąc pod uwagę zgodę Polski na to,

rząd Wielkiej Brytanii zrobi natychmiast od-

powiednie propozycje Rosji, a gdyby wojska

sowieckie odmówiły rozejmu i przekroczyły
linję wyżej wymienioną, sprzymierzeni zape-

wniają Polsce całą pomoc specjalnie w mate-

rjale wojennym, o ile to możliwe, prayjmu-

jac/pod uwage wlasne wyczerpanie i ciężkie

zamgwiuuie. które tia nich ciążą, co umo-

źliwi narodowi polskiemu obronę swej niepo-

dległości i narodowego istnienia, Podpisano:

Władysław Grabski, hotel Britanic, Spp, 19
lipca 1920 r. -,

k w %

Nie znaliśmy dotychczas treści tego h‘aflbiq-
cego traktatu, na mocy którego Narodowa Demo-
kracja Polskę na łaskę i niełaskę bolszewikom i
ich przyjaciołom oddawała w chwili, gdy Piłsud-
ski zbierał wszystkie siły narodu, aby je rzucić na
szalę zwycięstwa,

DnI-dujemy się teraz dopiero, że nietylko 
o Wilnoj chodziło wówczas, ale o wschodnią Ga-
licję, ca
ski. |

JIkaobec takiego dokumentu wyraźnej zdra-
dy państwowej wyglądają wszystkie wycia i wrza-
ski prawicowe w kraju i na wychodźtwie, stara-
jące się |zmusić ogół polski i świat do uwierzenia,
że lewica i Piłsudski zaprzepaszczają Polskę]

,w». »›" *

„TEMPS" PRZECIW INTRYGOM
PRAWICY

kresy wschodnie i nawet Śląsk Cieszyńe

P zedowy .,,Temps" iad $
z Warszawy o dymisji gabinetu p. Śliwińskiego
następującą uwagą: Dymisja gabinetu. p. 'Śliwiń-
skiego jest następstwem stanowiska zajętego przez
partje prawicowe i przez centrum, Partje te roz-
poczęły |INTRYGI przeciwko p. Śliwińskiemu od
chwili wyznaczenia go na stanowisko premjera.
Liczą one, że dzięki słabej większości, którą zł.

współpracy klubu pracy konstytucyje
nej. będą mogli oddać władzę w ręce gabinetu
parlamentarnego prawicowego, na czele którego
stangiby| p. Skulski albo też p. Korfanty. O ileby
la polityka udała się mogłaby ona doprowadzić
do kryzysu na stanowisku prezydenta republiki.
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W „Dzienniku Dla Wszyst.
kich" czytamy:
„Bardzo charakterystyczny ar

tykuł w sprawie zatargu prawi-
cy. sejmu z Naczelnikiem pań-
stwa napisał redaktor „Journal
de Pologne" p. Delegneau.

Artykuł rozpoczyna się wiele
mówiącem porównaniem: „Zda-
rza się, iż dziatwa otrzymuje za-
bawkę mechaniczną, którą dziś
kompetentny musi nakręcić, a-
żeby ją puścić w ruch. Dzieci
jednak usiłują same sobie pora.
dzić. Morolg sig nad tem - na-
próżno,- aż przekonawszy się,
że nie potrafią, udają się do ta-
ty (o ile zabawki nie zepsują
przedtem), ażeby on mechanizm
nastawil..."
To porównanie stosuje p. De.

legneau wobec nieudałej próby
wyzucia Naczelnika państwa z
prawadesygnowania osoby pre-
mjera.
Chciano sobie arogować (przy

wlaszczyć) kompetencję nie swo
ją i musiano z tej drogi zejść,
stworzywszy tylko chaos - i
wstąpić napowrót na tory, ogól.
nie przyjęte w państwach parla-
mentarnych.
Kogóż to tak krytykuje p. De-

lagneau? Endeckich mądralów;
im to przypomina, że każdy wi-
nien pełnić „sons metior" (swój
fach, swoje rzemiosło, swoje za-
danie) i tylko wtedy sprawy pu-
bliczne nie doznają szkody. Czem
jest „Journal de Pologne"? Za-
pewne jedyny ten dziennik fran
cuski na terenie warszawskim
ma znaczenie poważniejsze, nie
jest li tylko opinji prywatnych
publicystów.
Tymczasemendecy fabrykują

depesze paryskie, mające do-
wieść, że francuzi zachwycają
się ich „polityką" i  potępiają
Belweder", "

60060 6

Dr. Adam Brzeg, pisze z Gor-
nego Śląska do warszawskiego
„Kurjera Porannego":

„Święto ia wojsk pol
skich na Górny Śląsk kończy
się. W gorący, upalny dzień po-
przez rybniękie lasy drogą na
Jastrząb woj alikie pode-
szły pód Rybi zyście tu
witane, jak wszędzie dotąd.

Prawie równocześnie ze świę-
tem wyzwolenia tej części-G.
śląska, przyznanej Polsce, odby-
wala się sztuczna maskaradowa
parada: wmarsz _Reichswehry
pruskiej do miast śląska po tam  

tej stronie, zajęcie Bytomia, Za-
brza, Gliwic, Raciborza przez od
działy prusaków ze Szczecina i
Wrocławia,
A gdy na rynkach Rybnika,

ZŻorów, Wodzisława itd. odby-
wały się dziękczynne nabóżeń-
stwa w święto wolności ziemi
górnośląskiej, tam na trybu.
nach, w miastach, przyznanych
Niemcom, rozległy się słowa bru
talne, gęsto wiele mówiące, tam
zapowiadano wielki dzień odwe-
tu i pomsty,

Wystarczy przeczytać spra-
wozdanie niemieckie z wkrocze:
nia, by zdać sobie sprawę z to-
nu tam panującego, z tej atmo-
sfery wybujałego nacjonalizmu,
z jakim na tę prastarą ziemię
pólską wkracza dziś z powrotem
żołdactwo niemieckie.
A pan oberburmistrz Byto-

mia, dr. Stefan, z trybuny wital
wkraczające wojska słowami:
„Była to polityczna głupota,

i nieludzka _niesprawiedliwość,
że wyrok obcych mocarstw roz-
darł niemiecki (1) krdj, na zaw.
sze związany z ojczyzną. Na-
sza niemiecka ojczyzna jest dziś
bezsilna, tak, iż dziś musi się
tylko przypatrywać temu wyro-
kowi. Ale nigdy i nigdzie nie
uznamy tej przemocy. Dlatego
mamy niezachwianą wiarę i na-
dzieję na nowe dźwignięcie się
Niemiec, a wtedy odcięty od nas
teren ziemi górnośląskiej będzie

| znowu z państwem niemieckiem
związany".
Takiemi nadziejami żywią się

te czynniki niemieckie, które
rozparszy się w miastach kolo-

 

Pobuditie .

Wasza

t

skore!

Zwykłe umywanie i. kąpanie

się z Lifebuoy czyni to łagodnem
i przyjemnem.

Czyste oleje palmowe i koko-

sowe Lifebuoy zmiękczają i›gła-

dzą pobudzoną skórę

Po kilku tygodniach zachwy- ,

ceni będziecie rezultatem - kuj >

radości tych, którzy o Was dbają.

Zdrowy zapach Lifebuoy jest przyjemnym,

LIFEBUOY

MYDŁO ZDROWIA

 njami , mówią o ca
lej zachodniej części Ziemi Gór-
nośląskiej, jako o ziemi nie-
mieckiej.
A tymczasem my, polscy ko- |.

respondenci, świadkowie wiel-
kiej chwili rozstrzygnięć potęż-
nego procesu dziejowego, jestes.
my naocznymi widzami narodo-
wej, żywiołowej manifestacji

ści tej ziemi, i stwi -
my, na jakiem kłamstwie budo-
wana jest taka parada z pana-
mi generałami von Ledebour na
czele, która jest manifestacją na
cjonalistyczną niemieckich haka-
tystów, ale nie jest niczem in-
nem, jak dekorowaniem złoconej
klatki miasta, otoczonej dokoła
murem zrozpaczonej, zbolałej lu-
dności polskiej ziemi, i nie ma-
jącej z tą manifestacją niem-
czyzny nie wspólnego".

STUDENCI CUDZOZIEMCY W STANACH ZJEDN
 

Młodzieży zagranicznej, uczę-
szczającej do wyższych zakła-
dów naukowych w Stanach Zje-
dnoczonych, można liczyć obec-
nie na tysiące. Liczba ta usta-
wiecznie wzrasta, Niezbyt da-
wno temu Niemcy byly tym kra
jem, do którego garnęła się mło-
dzież zewsząd, by zdobyé wyt

wiedzę i naukę. Obecnie
Stany Zjednoczone zastępują
Niemcy pod tym względem. 0
ile z jednej strony fakt ten nie
ulega żadnej wątgliwości, o tyle
z drugiej strony powstaje pyta-
nie, czy uniwersytety i kolegja
amerykańskie są należycie do
zadania takiego przygotow'nne, a

pod: tym, wzglę
by studentom cudzoziemcom u-
łatwić orjentowanie się możli-
wie jak najlepsze w tutejszych
warunkach.

Niewątpliwie byłoby lepiej,
gdyby do naszych wyższych za-
kladów naukowych przybywali z
za granicy tylko ci, którzy ukoń-
czyli zagraniczne uniwersytety
i wyższe zakłady techniczne, ale
ponieważ przybywają setki stu.

a » w
kacji doszło do porozumienia z
władzami imigracyjnemi i obec-
nie każdy student cudzoziemiec,
jeżeli pod każdym innym wzglę-
dem odpowiada wymaganiom i
prawom imigracyjnym, będzie
wpuszczony do tego kraju, cho-
ciażby kwota, przypadająca na
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Odvowiedzi Redakeji

Czytelnikowi z New Yorku. -
Takich „warjatek" jak Wasza
żona sz. ob. jest zbyt dużo aże-
by sądy się niemi zajmowały,
Pudrowanie twarzy, o ile się za
chowufe miarę nie jest jeszcze

ępstw W danym wy-
padku sprzeciwianie się wywolu-
je skutek całkiem przeciwny. Je-
dyna rada, to spokojne i rozum
ne wytłumaczenie żonie, że to co
robi nie jest dobre.

*. *,..6....

*. Czytelnikowi z Paterson, N. J.
- Adresów nie posiadamy.

Naturalnie że filmy wyobraża
ją grę aktorów. Są niektóre tyl.
ko obrazki kgmiczne. które naj-
pierw są rysowane na kartonach,
a później i reu-
cane na ekran, Takie każdy la-
two może odróżnić, bo są szty.
wne i nie mają giętkości, jak ży:
wi. aktorzy,

* * *

Czytelnikowi z New Yorku.-
Są rozmaite zakłady naukowe w
Małopolsce. Informacji jednak
trzeba zasięgnąć na miejscu.. Są
szkoły w Krakowie, Lwowie,
Przemysłu i w innych miejsco

piej by było zostawić je u kogoś
zaufanego. *

 

ZAKŁAD
ORGANMISTRZOWSKI

Harmonie wszelkiego rodzaju.
Preyjunjemy--obstalunid +-
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717 North 4th St., Philadelphia, Pa

  

Ine
Farmy w New Brunswick

K '$50 na poczatek
$8 miesięcznie

Bwd) wiasny ogród dostarczy wam
wszelkie jarzyny; mały kurnik do-

słarózy wam własnych kur.
, AKRA ZIEMI
EC MIASTOWYCH

; LOT, $450
na łatwe miesięczne sptaty. Zgtosis

się listownie lub osobiście po

. BAUM
206 Broadway, New York, Room 324

    jego kraj, była wy Stu-
dent taki jednakowoż obowiąza-
ny jest złożyć kaucję w sumie
500 dolarów, iż przed uplywem
jednego -roku wyjedzie z tego

u
Instytut Międzynarodowej E-

dukacji przystąpił do wydlw‘n-
nia odpowiednich broszur, zawie-
rających najpotrzebniejsze in-

je dla 6w cudzo-
ziemców. W ubiegłym roku n.
p. wydał Instytut broszurę p. t.
„Przewodnik dla Studentów Cu-
dzoziemców w Stanach Zjedno-
czonych". Książka ta spodu?:
się z wielkiem powodzeniem dzię
ki.temu, iż zawiera ona te vhs:
nie informacje, które utuduvm
cudzoziemscy pragną zdobyć je-
szcze przed wyjazdem do Sta-
nów Zjednoczonych. O progra-
mie naukowym danego uniwer.

-| syorte avamary i zor ». sau

My tutaj
nie mamy. Radzilibyśmy napi.
sac list do „Naprzodu" w Kra-
kowie z prośbą o informacje.

6006 »

Czytellikowi z Brooklyna. -
„Naprzód" wychodzi w Krako-
wie, a „Robotnik" w Warszawie.

¥ % *

Czytelnikowi z Newbury Port,
Mass. - Żadnych wymieniań a-
kcji i dopłacania nie radzimy,
Konsul się opiekować akcjami
waszemi sz. ob. nie może, ale le-
 
19, 0885 *

4 mli zszamm
ł ro Resin ›

#3 r.

i 1. 4. -- Błaśyay
dsiyarealnofel. - Moi być
vesmlietów w jekiekkolwie

sądowych

   

  

otwarte co do godziny
10.0) wieciorem

 

 

 

dentów z ukończonem średniem że si
w ' Roa sytetu może się rainy

oCF-Santeros
wych, w których młodzież ta mm'— głębi kraju znajduje we domy sk 10800 v
gromadzi się, jest postarać się
o to, by nie tylko nad strong

k ale także nad innemi
stronami jej życia kolegjalnego
iuniwersyteckiego roztoczyć od-
powiednią opiekę.

2 powodu nowego prawa imi:
grecyjnego pewna część studen-
tów cudzoziemców musiała prze-
chodzić przez szereg poważnych
trudności w ubiegłym roku. Pra-
wo imigracyjne kwóty nic nie
mówi o studentach cudzoziem-
cach, wobec czego niektórzy z
nich zatrzymani byli i skazani
na deportację z tego jedynie
względu, że kwota, przypadają
ca na dany kraj, została wyczer-
pana.. Dzięki jednak staranióm

InstytutuMiędzynarodowej Edu 

 

się dany uniwersytet, ile kon-tu-

ieępodrlrl koleją od portu, jak

JOHN 3. STANKIEWICz
110 W. 84 Street, Room 900

 

 Tel. Fitetoy 6045. New York.

Poradnik ** Wynalazcy
Tus to jaś -

wide .So R0Tear tants ntr
4 jek modówsortint potent l, wite

pak s TraslanWinDine wily.

Marein: Lablner, Adwokat. Patentowy
3 Pack Row

   
sto Pink En]?- w"

 drogie jest w danej

miejscowości, jaka jest ocena

stopni naukowych _zagranicz-

nych, na czem polega amerykań-
ski system :„punktów" nauko-

wych i wiele innych szczegółów

bardzo ważnych dla studentó.

O wszystkiem tem informuje do

kładnie wyżej wspomniana bro-

szura, Iqltytut przygotowuje

dalsze pożyteczne wydawnictwa

w tym kierunku. ®
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Krótko strzyżonewłosy "Bobbed"
i łupież nie są odpowiednią koń-

KP . binacs. Ta brudnabiała

   

   

   

    
104-114 50, 4th St.

się substancja miszózy piętność
tg włosów ego:

jest émi iem fupieża. Kilka |:
razy użycia usunie takowy. Dla u ania skóry głowy zdrowąi
<zyrtą, oraz pięknych i błyszczących włosów, używajcie Eufo. |.
62» w aptekach lub 756 pocztą wprost zlaboratorynm. -

+ F. AD. RICHTER & CO.
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ZBROOKLYNA

  
Obigkana kobieta walczy z po-

lcjantami,

Pani Alicja Simmons, wpadła
z nadmiaru użycia narkotyków
w chwilowy obłęd. Będąc wta-
kim stanie, rzuciła się z wielką
furją na policjanta O'Leary, gdy
tenże chem! ją aresztować za za-

kłócanie porządku ulicznego, po-
waliła go na chodnik, a zagłębi
wszy ręce swe w szyję policjan-
ta, poczęła go dusić. Przecho-
dzień przywoła! na pomoc czte-
rech policjantów, którzy dobrze
się spocili, nim wreszcie kobietę
zdołali ubezwładnić. Policjanta
opatrzył lekarz policyjny; kobie
tę zaś osadzono w celi.

 

 

Karczmarz w opałach
 

Miesiąc temu, ogólnie zniena-
widzeni agenci prohibicyjni: Iz-
zy Einstein i Moe Smith, aresz-
towali okoto 60 salunisotw za
sprzedaż wódki, a których spra-
wy są obecnie rozstrzygane
przez sędziego federalnego Coo-
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Dr. Ludwik Gryes
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per'a. Onegdaj stawał przed nim
Józef Kilburis, właściciel gospo-
ny pn. 32 Grand ul. i został ska-
zanym na zapłacenie $500 kary.
Kilburis oświadczył, iż nigdy
przedtem nie był jeszcze areszto
wany. Gdy sędzia wyznaczył nań
karę, obrońca prosił sędziego, a-
by poczekał na zapłacenie kary
do piątku, prosząc jednocześnie
o wypuszczenie klijenta swego
w międzyczasie na wolność, sę-
dzia jednak zadość tej prośbie u-
czynić nie chciał, polecając salo-
nistę osadzić chwilowo w kozie.

Morze pochłania siedem osób.
 

" Ubiegłej niedzieli siedem osób
straciło życie podczas Kąpieli na
wybrzeżu morskim. W Coney
Island nie było wypadku, zda-
rzyły się one jednak w Far Ro-
ckaway i Rockaway. A. Krupen-
backer lat 19 stracił życie w Ro
ckaway, mimo, iż jego przyjacie
le starali się go z wody uratować.
Ciała do tej pory nie odszukano.
Ofiarą fal padł J. Ryan, Frank
Ziha, lat 30; wypadł z łódki do
rzeki, łowiąc ryby ze swym o-
cem i utonął. Ciała nie odszuka
no. Utonęło również dwuch chło
pców u wylotu Salon | James
Graham, W College Point utonął
Lorenzo Laboise. Ciało jego wy
łowiono i przywieziono do kostni
cy. Wyłowiono również kilku to-
pielców.

Po dobrą fotognhę
udajele się do prawdziwegoARTYSTY FOTOGRAFA

M. KICZASA
Wykonuje zdjęcia jak najstranniej1 po najniższej cenie.

DWA GTUDJA:
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Z. A. Beck, Kontraktor Ciesielski i

vadynkowa rubota 1 reperseja. Reboty comente

skie. Zakłada». letnie siatki i zimowe okna do domów, kl.A-'A ‘ZE
do park w e rodzaju dachy reperacle ty

20314 - 9th Ave. Nir-.* N. Y.

 

 
 
 

   

  

Elektryczne wachlarze flu na-
bycia po zmizone) cenie

KONTRAKTOR ELEKTRYCZNY
568 Manhattan Ave.Tel.:: Gresupolnt
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PIKNIK SOKOŁÓW,

Gniazdo Okręgu 1 Z. S. P, u-
rządz& zlot oraz doroczny piknik
przyszłej niedzieli, t. j. 30-go I-
peń w Ulmer Parku, przy Coney

Sokoli szykują wiele nie-
spodzianek dla swych gości. Do
tańca przygrywać będzie orkie-
stra p. Piotrowskiego. Początek
o godzinie drugiej po południu.
 

Tow „Biały Orzeł" urządzić
ma w tym miesiącu zabawę na
świeżem powietrzu t. zw. pik-
nik, Będzie to pierwsza zabawa,
jaką w tym roku urządza powyż
sze towarzystwo. Tow. to jest
narodowe i nawskroś patrjotycz
ne, sądząc po pracach, jakie
położyło w- czasie wielkiej
potrzeby naszej Ojczyzny, tak w
sprzedaży bondów polskich jak i
kolektowania na rzecz głodnych.
Tow. to wyasygnownlo na za-
kupno bondów polskich prawie
połowę swegd majątku bo kupi-
16 bondów za $800. Tow. to,
warte więc jest, by w dniu pik.
niku zostało serdecznie poparte
przez patrjotyczną polonję, ja
ka jest tutaj.
 

Zlot Okręgu 1-go Zw. Sok. Pol.
oraz roczny piknik gniazda 22go
w South Brooklynie, odbędzie
się dnia B0go lipca w Ulmer
Parku, przy ulicy 26-e) i Crop-
sey, niedaleko Coney Island. -
Na programie prócz zwykłych
piknikowych atrakcji, umiesz.
czono zawody atletyczne.

Początek o ogodzinie 2 po po-
łudniu.  Zaangażowaną została

 
80. BROOKLYN

Nauka języka polskiego w
szkole Św. Krzyża, 159-15 ul.
w South Brooklynie, odbędzie się
przez całe wakacje od 9-ej rano
do 12ej w południe. '
Nauki udzielać będzie ks. W.

DO KLUBU SZACHISTÓW W
NEW YORKU -

 

Dnia 1 sierpni- r. b. wyjeż:
dżam do Polski. Uważam za sto-
stogowne zawiadomić o tem Was
wszystkich kólegów i przez ła-
my „Nowego Świata" pożegnać.
Przez dwa lata bylem kasjerem
klubu i teraz opuszczając zast-
czytne to stanowisko i dziękując
za pokładane we mnie zaufanie,
składam kwity i pieniądze na rę-
ce prezesa klubu ob. F. Popiela.

Z poważaniem
Fr. Ziemba

168 Wythe Ave., Brooklyn,

BEZPŁATNE ROZRYWKI

MUZEUM SZTUKPIĘKNYCH. -
xo—M ulicn.) Wstęp wol

tklem  zoniedziałku.
OGROD BOTANICZNY - Bronx Park
w pobli Mu: otwar
ly mun-nuWiley ny.

MUZEUM PRZYRODNICZE - (r
ul. Central Park West. Otwarte
od 9-5. Niedziela 1-5, Wstęp
wolny.

OGRÓD BOTANICZNY w Brooklynie.
[Fl-(bul Ave. 1 Malbome St.

a
AKARJUK Battery Park. Otwarte

od 10-e) do & Wstęp
wolny.

OGRÓD ZOOLOGICZNY w Brosz
Park. Otwarty od 10 reno. Wstęp
wolny z wyjątkiem poniedziałku i
czwartku, w które td dnie opłata
wynosi. 26.
 

Dobra wiadomość. - Stacja

w Washi i

 

lane mi

 

Pierzcie je w

s dziecka.

Jego wełniane ubranka nie skurczą się

i nie zesztywnieją, gdy prane w Lux.

Płatki Lux natychmiast obracają się w

czysto mydlmy, które rozpuszczają brud
bez nacierania.
przepuszczając gęste mydliny przez powa

tylko wypłukać,Trzeba

lejsca.

Pierzcie wszystkie jego sweterki, cza-
peczki, blankiety łagodnym sposobem Lux,
który zachowa ich miękkość, Pierzcie

 

| Koszulki dziecka i bandarzyki nie skurczą

się w praniu- nie będą drażniące "*

OSZULKI i bandażyki dziecka mu-
szą być prane tak często i do tego
muszą być miękkie.

czystych mydlinach Lux, a wtenczas ani
jedna koląca nitka nie podraźni delikatnej

wszystką jego odzież w czystych mydli.
nach Lux, by zabezpieczyć delikatną
jego od podrażnienia. Mamie

dzisiaj.

Wełniana odzież będzie
praia w ten

Wsypole 3 dużo lyśki L do pół miski bardso
ggrące) wody. Dodajcie lina.] wody, dopóki nie
będzie Utrzymajcio tę temporaturę przez

Wysuszyć w jednakowej temporaturze,
kuuulkl 1 pończoszki na drownianej
suoryć fianelki kładąc jo gładko lub-gdy są Ns

kryć wilgotnymsolutnie suche przy
płótna, prnwując ciepłym, nie
Lever Bros... Co.,

  

Utrzymujcie miękko welniang driecka

MMI-J

mm.-mu.

 

[

w kb

 

mi

kawalkiem
cym telazidem.,

 

        
 

Kromka miejscowa!

 

Dzisiaj"- Anny.
 

POGODA -

Dzisiaj - gorąco, pogoda.

KURS PIENIĘŻNY

Za dolara ~wczoraj płacono
5200 marek polskich.
 

RUCH OKRĘTÓW

Przybędą do New Yorku:

Środa: - Minnekahda z Ham-
burga; Pres. Polk z Queens-
town; York z Bremen.

Piątek: - Laconia z Liverpool;
Pres. Roosevelt z Southomp-
ton; Samland z Gdańska; -
Aquitania z Southampton.

Sobota: - America z Genui, Pa
ris z Havru.

Niedziela: - Orbita z Southam-
pton, Saxonia z Hambruga.

Odpłyną z New Yorku:

środa: =- Pres. Van, Buren do
Queenstown; 'France' do Ha-
vre.

Czwartek: - Stockholm do Go-
then ; Mc in do Ham 

zapowiada zbliżanie sig gorą-
cych dni. .>

CZYTAJCIE I ROZPOWSZECH-
NIAJCIE „NOWY ŚWIAT"
 
    

Smallinwyprzedaż
OGROMNY ZAPAS TRZEWIKÓW DLA C

BAJECZNIE NISK
Rzadka sposobność zaopatrzenia się w obuwie pierwszorzędnej jakości

OBUWlE

WYBOR ZNAKOMITY

 

J FAMILJI SPRZEDAJEMY PoJ. CENIE
Specjalna wyprzedaż

5000 par $0pr„Dla pań   Oxford, Pumps Pat.Leathers & Calf Skin
odSl95, i"$4.85

BIM.Skup Pump-
o 62.1

   

Dla mężczyzn Dla dzieci Letnie~sportowe : |

PS I e bu - m |
mar: PoJrien elnana." -|

Od $2.95 do $3.95 rtość ' od.98¢ dc .
Wartość od osho ute 40:02” wmi'lco ws 35,035

do 48.00 " do 8.80"
      

 

Preez. lipieo   
 

SATYSFAKCJA GWARANTOWANA i

WHITE EAGLE SHOESTORE, Inc.
V on MANHATTAN AVEvaieńmn zamknięty

SATYSFAKCJA GWARANTOWANA

w każdą środę od. południa.
BROOKLYN, N. Y. 

 

burga. .
Sobota: - Majestic do Southam

pton, Saxonia z Hamburga.
America: do Neapolu; Easten

Star do Rygi.
 

FAŁSZERZE BANKNOTÓW
 

Na. stacji kolejowej Pennsy!-
vania aresztowano Gate Ralo i
jego żonę, gdy kasjerowi za bi-
Jet zapłacili podrobionym b&nk-
notem 10 dolarowym, Na stacji
policyjnej znaleziono w kieszeni
aresztowanego Ralo podrobiony
banknot 20 dolarowy. a u jego
żony podrobiony, banknot 10 do-
larowy.
 

KONAJĄCY RYCERZ

Z domu pn. 2925 przy ulicy w
Coney Island do szpitala przewie
ziono J. Rose ciężko rannego od
czterceh kul rewolwerowych. -
Rose na zapytania detektywów i
lekarzy żadnych odpowiedzi nie
daje, gdyż walka na rewolwery
toczyła się o dziewczynę, której

 Rose podać nie chce, 
  w  1»  

RYBAK BEZ KRAWATK!

Lee Hungchińczyk, napad-
nięty został przez trzech bandy-
tów, którzy zabrali mu 10 dol.
Podczas walki bandytami chif-
czyk zdari jednemu  krawatkę.
W kilka godzin później areszto-
wano Michała Rybaka, 9 Allen
St., który bez krówatki wracał
do domu.

POŻAR I EKSPLOZJA

W domu przy 169 ulicy i 3-ej
Ave. nastąpił wybuch gazu
świetlnego, który wywołał pożar
i panikę. Przerażeni mieszkańcy
domu wybiegli na ulicę w popło-
chu a tłumy ludzi ratamowaly
ruch uliczny. Musiano preywolaé
rezerwy policyjne. Dziewięć o-
sób lżej i poważniej rannych od-
wieziono do szpitala. Po ugasze-
niu potaru stwierdzono, iż eks-
pkn): nastąpiła wskutek spale-
nia się łącznika elektrycznego w
pobliżu rury gazowej, z której
ulatniał się gaz.

OFIARA GIEŁDY

Z promu parowego Pres. Ros-
sevelt skoczył do wody starszy
mężczyzna, prawdopdobnie E. J.
Moran (274 przy 12 ul.). W po-
zostawionej kartce adresowanej
do redakcji „The World", samo-
bójca pisze: "

„Codziennie rodzi się kilka-
dziesiąt ofiar giełdy. Ja jestem
ofiarę Wall St." Mimo usilnych
starań załogi promu, zwłok sa-

wody nie wydobyto.
 

Kościół spirytystyczny. - Ekto-
plazma i detektyw. - Zakończe-

nie w kozie.
 

William R. Thompson i jego
małżonka powędrowali do kozy
za wywoływnnya duchów w. poń-
czochach. -W „kościele spiryty-
stycznym" 282 przy 70 ulicy -
($4 wstęp na nabożeństwo) pan
Thompson wywoływaniem ekto-
plazmy „ducha,,smgżony, ba-
łamucił pobożnych ów. De-
tektyw McLaughlin zdam-Ako-
wał humbugujące medjurm w o-
bechości wszystkich i areszto-

 

 wal zacną parę pod zarzutem wy |'
Tudzania pieniędzy: f f

a julka mis

TOW. ŚPIEWU „ECHO"

 

„Znany _powszechnie chór
Echo" w New Yorku, przygó-
towuje się pilnie do jesiennego
Koncertu.
Spiewacy nie zważając na u-

pał letni, ćwiczą 'się pod kierun-
kiem dyrygent: p. A, Łosińskie
go, oprncowwqc kilka. pięknych
pxeem R

fel dakóz miłuje
pleśń polskąi chciałby pny'lq
czyć się do naszego zespołu, nie-
chaj przyjdzie na lekcje śpiewu,
które odbywają się we wtorki o
godz, 9-ej wieczorem 'w Domu
Narodowym. Kto teraz zapisze
się do chóru, będzie miał dosyć
czasu poduczyć się pieśnii wziąć
udział w Koncercie.
Towarzystwo nasze wypłaca

swoim członkom benefit w razie
choroby, jest również grupę
Związku Nar. Pol. jakoteż gru-
pą Zjednoczenia Pol. Nar. w
Brooklynie. Ktoby życzył sobie
zasięgnąć bliższych informacji,
niechaj się zwróci do naszego se-
kretarza -M, Szwechłowicza na
adres: 265 Ave. B. w New Yor-
ku, a otrzyma takowe odwrotią

pocztą. .
Miłośnicy śpiewu, przybywaj›

cie do nas na najbliższą lekcję
śpiewu. Im więcej nas będzie,
tem szerzej i głośniej rozbrzmie-
wać będzie plesń polska na ob-
czyźnie!

G

 

Gazety donoszą że w sierpniu
cena mleka podniesie się o cen-
ta na flaszce.
Bordens Co. temu przeczy.
Cierpliwości trochę, a prawda

wyjdzie na jaw, jak karteczka w
oknie grosernika.
 

Do Szan.*Akcjonarjuszy Polskie-
go Domu Narodowego w New
Yorku, N. Y., 19-23 St. Marks
Place.

Posiedzenie półroczne naszej
korporacji odbędzie się we
czwartek, dnie 27g-o lipca b. r.
o godz. 7:30 wiecz. na górnej sa-
li powyżej wymienionego Domu.
Porządek dzienny: 1) Spra-

wozdanie finansów, 2) poprawka
Konstytucji.
Sprawy nadzwyczaj ważne,

więc każdy akcjonarjusz jest
obowiązany przyby.

Z poważan

 

RADA OŚWIATÓWA, ]
 

Dzisiaj t. j. we środę odbędzie
się w Domu Narodowym zebra.
nie zarządu Rady, delegatów to-
warzystw 1 członków Rady szkol
nej.

Na zebraniu będzie omawiana
bardzo ważna sprawa,bo szkoły,
którą Rada Oświatowa pragnie
w roku przyszłym rozwinąć i na
wyższym poziomie postawić.

Jedi ie na
dziennym jest sprawa Obchodu
Sierpniowego i wiele innych baz

Nizo ważnych. Delegaci, jak rów
nież prezesi i sekretarze towa-
rzystw, należących do Rady
wiatowej, proszeni są o pny-
bycie. «%i

Zarząd Rady zaprasza równiez
i przedstawicieli . innych.
rzystw, których sprawa oświato
wa interesuje i pragną przyjść
jej z pomocą. Początek o godzi.
nie 8 wieczorem.
 

z opczyru'
 

Na temat wypadków politycz»
nych z bieżące; chwili przema«
wiał w Domu Narodowym wu -
biegły poniedziałek _wieczorem
ob. W. Bojat.Błużewicz. W rófe:
racie ob. Błażewicz przytoczył
szereg szczegółów o przesileniu
rządu w Polsce, wykazujących.
że prawica w żadnym razie nie
może się kusić o niepodzielną
władzę, jako że nie reprezentuje
nikogo, oprócz bandy paskarźy (:
szkodników państwowych."

Referent nie przypuszcza, a-
żeby przesilenie ostatecznie zo-
stało żakończone, chociaż wiado
mości dowodzą porażki Narodo-
wej Demokracji, która pomimo
wysiłków rądu utworzyć m6
mote.

Po referacie nastąpiła dysku« '
sja.

Omawiane sprawę obchodu
sierpniowego, który się odbędzie
6-go sierpnia w Domu Narodo-

wym,
Nutępny Mex-at odbędzmsię

w przyszły poniedziałek, X.

 

 

Kunik!!! żółciowe. P. P. 7. Dune
lan z Nebr. : „Moja
doma «muwi. dwul- na kamienie

mowane lekarstwo ziołowe działa na
wętrobę 1 nerki 1 reguluje wnętrano-
dci. Aptekarze nie mm je na sprze

 

 sblngton Bivd.,

t.

Chicago, IlL.

  

 



 

  

 

Zemsta   
MAly Romek liczył zaledwie dwa lata i był nadzwyczaj mądry.

Zdarzyło sie raz, te podczas wędrówki po pokoju glowa o
Stół i długo, głośno płakał z bolu. Strwożona matka wb z ku
¢hini do pokoju, podniosia placzgce dziecko i obcierając słodkie łzy

  Romk
stó"
sce, które go bolało.

xecxęcym głosem pytała co się stało.

Spowikiał płaczący Chłopak, przykrywając rączką miej.

Mamusia ucałowała w miejsce, które bolało

„Derzył lową o

i zrobiwszy minę srogą, kułakiem uderzyła kilka razy o Btół, wo-
lając: „Na, na!"2- Dziecko uspokoiło się natychmiast. Zemści-

ło się na stole i zapomniało o bolu, Po chwili bawiło się spokojnie
na „podłodze.

Maly Romek, ezł6

się i upomnu) ohollu.gdyzemscll się nastole
ęciach, uspokoił

Zemsta jest bowiem najistotniejszym motywem unikną-Ją-

cej sprawiedliwości, najwierniejszem uczuciem zwierząt

Niestety, literacka zdekadenciała moralność nakłada nam

ludzi.

dany

fmzywej moralności i każe nam postępować wbrew gimn krwi,
H’immry'i'\,za kamienie plaei¢ butkami®.

wym nieszczerym, paskudnym i słabym jest człowiek
Obelgi i krzywdy głupkowatym śmiechem lub nawet ch

Jakże fałszy»

FY za

Jakże móci się pokrzywdzony i upokorzony na samym noble, gdy
z zaciśniętemi zębami uśmiecha się.

Pamiętam gdy dzieckiem byłem, gdy mię karcono za |lem—ze-
rózgach musiałem jeszcze rękę całować. Ze trgtem

pelen nienawiści i pogardy obowiązkowo całowałem rękę, która
mię biła, a w duszy głębiej odzywała się żądza odwetu i Zemsty.
Uśmiechałem się fałszywie, cierpiąc z powodu tego upokorzenia
gorzej aniżeli po rózgach, clerplqc również ź powodu bezbronna-
écl i memozhwoscx mszczenia się.

Pieś' Fauca się na swego pana. Ale „pan" ul
psa zwierzę widząc bezskuteczność walki,.

Ale, zauważyć można jego sporzenia

 

fałszywą pokornoś
kle, pelne nienawi

 

pogardy.

długo
udaje
wście-

 
O wiele wyżej pod tym względem stoi, bardziej 'od człowieka

niezależny kot, który się nigdy nie poddaje i bez względu nh przy-
wiązanie, móci, gię, za krzywdy. Nazywają kota stworzenie fal.
szywem: Właśnie dlatego, że NIE gra fałszywej komedjl pokor-
ności.

. Zemsta jest podstawą sprawiedliwości. W spoleczeńgtvmh o
wysoce rozwiniętym zmyśle społecznym jednostki oddają Mmm;-
zek i prawo niszczenia się za krzywdy - sądom, które „wymie-
rzają sprawiedliwość t. j. mszczą się zamiast jednostki. pokrzyw-
dnnej. Wypzigg „sprawiedliwości, czyli stopień zemsty Tówna się

 

W świetle cyfr -
   

222 2: 509,950.000

wynosi powierzch-
Hla ziemi,

49,170
rml kwaratodwych wynosi ob-
szęż"stańu New York.

iu 9636
metrów glębokiem jest najgtęb-
sże miejsce w Oceanie Wielkim.

0.3937
uli tworzę centymetr.

'w'Iwk"amt. Harding

podczas wyborów na prezydenta
Prez. Lincoln otrzymał 1,866.352
Ldrgxm; mem 22 6968gło-
gów, 04 45 5

16,006
nbłqlunycl)„było. w, stanie N. Y.
wrokm1800 z tego 7509 męż-

$497 kobiet. W. roku 1920
-- było,40,781 obłąkanych - z te-

go 19,515 mężczyzn, 21,266 ko:

 

 

 

   
"Larwa ().) - poczwarka owa-

03, Allan maska, straszydło,
Widmo. :
~Parszyt (g.) - pasorzył, rośli

nai albo zwierzę żyjące na innym
ofganiżmie i żywiące się jego
sokami; przen. człowiek -żyjący
kosztem innych.
;Bkaut (a.) - członek druży-
lySkautowej" (młodzież w wie-

h:m.zorganizowana ce-
Teff"Ewiczen wojskowo - gimna-
naleznych pod golem niebem,/-
oras wyrabiania siły i harty cia
Ę orjentowania się i obserwa-
cji, bystrościzmysłów, wreszcie
siły charakterów, szluhetnoscx
uczuć,koleżeństwa; miłości ojczy
zny i- wzajemnej pomocy) ina-
czej wywiadowca, harcerz"

Plot (a.) - sprzysiężenie, spi-
sek; intryga, knowanie.
(Fotometr (g.) - przyrząd do

mierzenia siły światła.

 

 

   

NOWO ODKRYTE DZIEŁA
LITERATURY EGIPSKIEJ
i. CŁARACH ..
 

„Nowsze badania /egiptologów
wykryły sześć utworów belletry-
stycznych egipskich. Podobno
wykryto nawet fragment drama-
tyczny napapyrusie, Na przelo-

 

mie państwa egipskiegojbrednio
a nowszego .(1788 do

1580 rok przed Nar. Chrystusa)
powstał jeden z tych utworów
opowiadający o czarach w Egip-
cie, Widać z niego, że różne sztu-
ki magiczne, które umieli wtaje-
mniczeni kapłani egipscy, posia-
dając już wtedy wysoko lmzwi-
niętą wiedzę sił przyrody,) wyro-
bily w egipejanach pojęcie o ich
wszechwładzy.
We wzmiankowanym papyru-

się opowiada się o królu (Cozer,
którego żona zdradzała z Lkimś
mięszczaninem na- brzegu! jeżjo-
ra. Przywołał wtedy czarownika,
który miał zgłądzić śmiałka. -
Przed schadzky kgpal sig on za-
wsze w jeciorze. 'Crarownik ule-
pi krokodyla z wosku długości
siedmiu cali, wymówił nad nim
zaklęcia i kazał go wrzucić do
wody, kiedy uwodziciel będzie się
kąpał, Tak też się stało. Wtedy
figurka" woskówa zamięniła się
w żywego kmk—ady]: długości 7
stóp .i wciągnęłago na dno. Po-
tem czarownik zamienił (znowu
potwora w figurkę; a gdy król
wrzucił ją do wody, znowy urósł
ogromny żywy krokodyl, dał nur
ka i już nigdy się nie pokazał.

Kobiety z haremu króla pły-
wały po jeziorze i jedna z nich
upuściła swój ulubiony naszyj-
nik do wody. Nie mogli go zna-
leźć, a upórta piękność nie duA
wałą się zaspokoić, żadnytn in-
nym darem. Wtedy na mklęcle
czarownika spiętrzyły sięw dwie
ściany, ukazując dno. Czarownik
wziął z dna naszyjnik; poczem
wody opadły:

' Czarownik Degi odciął głowę
gęsi, rzucil ją daleko, a nk jego
zaklęcie głowai tułów zbliżyły
s., zrosły i. ptak ożył „Ta samo
doświadczenie powtórzy! z. by-
kiem, ale nie chciał go wykonać
na żywym niewolniku.

Myśli

Kwiat co wiosną nie mkmu
Wcześnie uschnie na Krzewinie,
Myśl co z młodu nie zawita,
Już się nigdy nie rozwinie.

J. Krasiński

 

 |

i
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Słowo prawdy pada cicho, le-
ży długo, wschodzi powoli, & 0-
wocem jego miłość i w
wo fałszu skokiem
kula i po sobie rany lub
zoauwlt;

 

  

U d

0! Jake są różne przed prawdy
\ ~mistraynig
Orly, choć wszystkie Jade!) halas

 

czynią!
Juljusz Słowacki,

 

Co opowmdają Rodacy

KTÓRZYWCZORAJ PRZYJECHALOKRĘTEM FREDERICKVI.
- SKANDYNAWSKO-AMERYKARSKIEJ LINII

(Na wiadomość o przybyciu o-krętu Frederik VIII, którym 200polaków przyjechało z kraju wy-staliśmy naszego reportera, któ-ry zebrał podane niżej wiadomo-ści). # et. eKTO PRZYJECHAŁY
nO NEW YORKU

KaroliBiałkowski "BronislawKołodziejska Julje, Leokadja, Ma-rja.1 Helena,Kołodziejski janDo Brooklyna.Zieliński. JóretPokutycki Franciszek, Stefan, Mario, Anu 1 Filipina (14 - 18 ullca
Brooklyn)
Koran-m Wacław (136 Dupont

St. Brooklyn
mun-tr Walenty,116 Belmont

Ave.

DO Yonkers

Klsoj Eljasz (Crotton Terrace)

Do Jamaica

Gestng Marja, Stotan 1 Antonina
(179 Rocky Road Jamaica)

Do Astoria

Wiatkowaki Bronfalaw (809 - 15 Av.)
Kielczewski Tomasz, Stanisław,

Mapjabna, Helena, Genoweta 1 Leo-
kadja.

Do Newarku

Skrzyniarz Zosia, 214 New York
Ave. Newark.

Do
lLud'1k Moch.

Do Filadelfji i okolicy

Trzeciek; Marja 1 Józet,
Pa: 105 Highland Ave.

Gut Andrzej; Greenberg, Pn.
Datadoss Marcin; Ralphton, Pa.
Kystkiewiet Jan, Florentyna. i

Stanisława, 2581 Wali St. Phila, Pa.
Borchusk Jan; „Warren, Ps.

Chester,

Do Hartford, Conn.

nadziejewska' Bronlelawa (47° Shek
den 8t.) ..' *

Salomes, Marcin; Ma-
rian. (38\ Streidom St.)

Do. Scheriectady

Rychotk Stanisław, Michalina, -A-
niels (206 Grane St.)

Buchalski Pragiszek; Michalina, Hen
ryk, Kdatmierz i Stefan (217 Fork AO

Do: Stamford, Conn.

Kolowiec Jin, Zofię, Stanisław, E-

mitie t Jéeetsv >

Co opowiadają?

(Nazwisk rodaków, którzy nam

informacji udzieliki nie podaje-

my, Dlaczego? .Oto odpowiedź

jaką nam dał jeden z nowoprzy-

byłych: „Tylko, niech pan mego

nazwiska nie poda, bo jeszcze

hasz ksiądz żyje - a pan wie co

to znaczy").

W Przemyślu e

matka zabiła własnego syna, któ

ry z Ameryki przyjechał. «Syn

Literatura

 

  

przenocował w domu matki nie

powiedziawszy jej kim jest. -

Chciał jej zrobić niespodziankę.

Matka ;emordowała go w nocy i

zabrała kilkaset dolarów, które

mint przy sobie. Dopiero na dru-

gi dzień dowiedziała się kogo za

bila i targnęła się na własne ży-

cie.

W Stanisławowie

najbardziej odczuwają brak mie

szkaf. W okolicy miasta źniwa

zapowiadają się wyśmienicie..-

Stosunki między polakami a ru-

sinami są jaknajlepsze, wogóle

wszyscy tak twierdzą. Żyją w

zgodzie, mimo: że księżaz jed-

nej i z drugiej›strony „twardo

pracują". Pasaż Gartenberga na

Sapieżyńskiej prawie że odbudo

wany. Wkrótce rozpoczną budo-

we traniwaju_do Knihinina, Bo-

horodczan i Tyśmienicy, jakoteż

budowę elektrowni. Miasto pod-

nosi się szybko.

W Poznańskiem

urodzaje są dobre, gorsze aniżeli

w Małopolsce. -Po zaburzeniach

na tle politycznem (rozbicie wie-

cu Witosa), różnice politycznych

przekonań poglębiły się znacz.

nie. Wogóle „niemieccy" polacy

narzekają na braci z Kongresów

ki i Małopolski, Jeden z nowo-

przybyłych zakończy! swoje o-

powiadanie temi słowy: „Niech

pan wyraźnie ostrzega czytelni.

ków, aby nie-kupowali ziemi a-

ni „fabryk" przez ogłoszenia, -

gdyż wielu straciło swoje pienią

dze wskutek Iupichłopskich spe-

kulacji pośredników".

Gorlice

zupełnie mniemanie podczaś woj
ny, podnoszą się powoli, Wszę-
dzie zgliszcśw$rbiny: W okolicy
Gorlic -jedyną ._władzą politycz-
ną, niemoralną świecką i dycho-
wną jest wszechwiadny ksiądz.
„Ciemnota =- panie - i despo-
tyzm kleru gorzej jak u. bolsze:
wików". wae y

W Rzeszowie

i okolicy od wielkiej
cji chłopów wzmocniły się szyki
rolników, którzy ~uświedomieni
i na wskróś patrjatyczni, czynny
udział biorą w polityce i wzwar
tym szyku stoją przy swoich po
słach... jeno-daniny bracię dać
niechcom a majom Judziska pie-
niędzy po uszy.

\ ROZMOWY

- A pan skąd?

-Ja z Podgórza.

- :A dokąd?
- Do' Brooklyna,. do mAŁkl
- A wie matka, że pan prey-

jetdia? f
- Nie wie. Jakże ucieszy się,

gdy wyczyta |w gazecie, ›żem
przyjechał: Bo nie mam przy so
bie pieniędzy: Gdyby pan Jaskaw
telegrafować.

Do „taty"

Oimxoletnh dnewczynln przy-
 

OR-OT. (ARTUR OPPMAN)

urodził się 1867 r. w Warszawie.

Utwory: Poezje, Na obcej zie.
mi, Stare: Miasto, Kronika mie-

O Molclirze Gasce-
Rajcy warszawskim, O pięknej
Zofce, córce Gąskowej i o Piór-
kosie z Francyej, historja wielce
żałosna". Monologi, Pieśni o Sia
wie, Plesmo kslęcuł Józefie.

Znakomity poeta chwaly haro
dowej i epopei Napoleońskiep, po
rucznik Artur Oppman :„Or-Ot",
mianowany został muomn
Major Artur Oppman, -kwa: |,

ler krzyh oficerskiego Polski Od
rodzonej 1 kawaler Legji Honoro
wej, na którą tak pięknie: avon
pracą pisarską i społeczną zasł
żył, może ze słuszną dumą i rn-
dością patrzeć na inrżęczywistnie
nie swych marzeń, zakiętych w
patrjotycane piesm, na których
wychowywały się dwa pokolenia
narodu.

Byl on pd lat swych najmłod-
szych piewcą żołnierza polskie:
go, kiedyj tańczęlnierz i»istnietty]

 kowpouhwmnmnm.blw
sile wieku jeszze sam nosi mun:
dur oficera polskiego i może dzia
łać nietylko pieśnią, ale i czy-
nem dla dobra narodu.

lottZK 2 2 c

się: -naszej _roz-
mowie, wzalzawione oczy. pilnie
badały każdego, kto sięzodczwał.
- A ty dokąd mała?
- Ja do taty. N

Jam na wyw6r plemgdzy,

 

- Sama?
- Aha...

* - A gdzie mama?
- Mama? w Krajuproszę, z

braciszkiem.
- A dlaczego nie przyjechała

z tobą?
- U mamy niema zdrowia -

smutnym glosem tłumaczyło
dziecko, spoglądając ku niebu.
Zatesknito biedactwo do „mamy
u której zdrowia niema. (Odrazu
odczuła bezdomność i tułactwo, a
łzawe oczy szukały odpowiedzi
na znak zapytania życia.

„Powrotnicy".

Najlepiej znaczenie wyrazu
„powrotnicy" zrozumie ten, kto
na okręcie był i widział powraca
jącą falę rozczarowanych ludzi.
Prawie 80 procent nowoprayby-
lych to „powrotnicy", ludzie któ
rzy z dolarami odjechali do Pol.
ski i po zjedzeniu „majątku",
wracają do złotego kraju. Roz-
goryczeni, skołatani i biedni, -
wraeaja po nieudałej wycieczce.
Prawie każdy. opowiada tę samą
historję. Pojechał do kraju, przy
wiózł dolary, wymienił na mar-
ki, roboty nie znalazł, „zjadł co
miał i - wraca bo w Polsce źle.
(Bez pieniędzy wszędzie fle -
tem bardziej, gdy pretensje są
wygórowane).

„Amerykanie"

Pani R. opowiada:
„Na amerykanów, to polują

jak na zające. Jak dowiedzą się
w okolicy, że kto z Ameryki przy
jechal - panie Jezusie - to
zaraz bandytów cała kupa po do-
Iary, Przychodzą nawet, gdy bie |-
daka już dawno obrabowali. W
okolicy. jednego miasta w jed-
nym miesiącu obrabowano ośmiu
amęrykanów - dwuch zabito-
E... bo to jak z Ameryki przy-
jeżdża to strasznie „blagują" do
larami."

Skargi.

Na.granicy władze: polskie ro-
bią wielkie tródności; Nie pozwa

choć
emlzrnncl wykazują się, iż pie-
niądze potrzebne są na opłatę po
dróży z New Yorku do innych
miast.
„Łapówki, łapówki- wszędzie

łapówki" - tacy zdemóralizo-
wani wszędzie, że bez łapówki
żadnego dokumentu, żadnej po-
mocy otrzymać nie można.:

wr» «

W konsulacie _amerykańskim
"| i w urzędach polskich traktują
odyezduuncych wprost! brutal.
nie.

\
Podróż

Frederick VIII miał. dziewięć
dni przepięknej pogody. Wszy-
ścy. pasażerowie zdrówi i dobrze
wyglądają. Tylko cztery osoby, |.
z którym: mówiłem, miały choro
bę'monkq Oglądałem kajuty 3
klasy i jadalnie s gdy po-
dawano kolację. -Do czysto na-
krytych i. suto zastawionych sto
łów usłużmi kelnerzy -przynosili
jedzenie. .Na: sali panował na-
|tk-6) wesoły, choć było lulku
umyslonych

Kilku nie umie ani czytać ani
pisać, Jedna pani umie czytać,

 

 

 

 

 

 

najlepiej
kupićKTO CHCE

426 EAST 16th STREET,
 

mimiki
. KTO CH

B@~ Dom, farme, lote interes, sklep mL? ig„|
GAWLINSKI & COMPANY

Kupno i sprzedaż realności. Kontrakty kupna i sprzedaży
NEW YORK CITY

 
ale pisać nie “é; jeden znów
umie się podpisać, ale czytać nie
umie. Jedyną nadzieję mają, że
się „prześlizgną", Tęsknota za
krajem mimo to głośno odzywa
się na widok New Yorku. Ma-
rzenia o złotym kraju stają się
szare jak mury, a nawet powrot-
nicy, nie pewni są czy dobrze
zrobili. Gdy im opowiedziałem o
strajku, donieśli mi, że mieli
codziennie wiadomości ze świata
w biuletynie okrętowym. Jedne-
mu pasażerowi skradziono $10.
Kapitan okrętu natychmiast za-
rządził śledztwo i spisał proto-
kół. Wogóle obsługa na okręcie
była staranna i uprzejma. Pasa-
żerowie skarżyli się tylko, że mu
sieli trzy dni spędzić w porcie,
ale zrozumieli, gdy im wytloma-
czono, że przepisy sanitarne te-
wo wymagają.

 

DROBNE OGŁOSZENIA:

WDOWA mu! sprzedać tarmę: 100
sad; rzeka; dom 14

kot; 6Innych budynków: ”Św,”
vm- 400 kur: cała lnhn. me

2 mile do miasta.-
kot) towks $1200. Philip Lobor;
Pra ith St. Now Tork City (ts)

 

GROSERNIA do sprzedania z powo
du which! dokrlju 122 N. sth 6t,

Brookly (290)
---

BUCZERNIA 1 delikateson do sprzee
dania z powodu wyjazdu do kraju:

interes dobrze wyrobiony 403 Grove
St.: Jersey City N. (360)
___—___
DO SPRZEDANIA T-mio pokojowy
dom i dwutklsny dobre miejsce do

założenia cukiorni. 323 Hudson 8t-
Hackensack, N.J an

FARMA w New Jersey, 137 akrow,
dom 8 pokol, 37 akrów budowniczo:

go lasu, 8 krów; 2 jałówki; 3 kontez
400 kur; 15 gęsi, Indi; 30 świó; mae
szynerja; zasiów wielki; sad; 3 mi
18 od wielkiego miśsta;
tarmie.
gotówką $3000.
FARMA 140 akrów, nowy dom, 10

kol; 15 krów; 1 byk; 2 konie; 200
kur; 4 świnie: rzeka; jezioro: budo-
wniczy lus; sad; maszynerja; tasiew;
nledaleko do miasta. Cena $5000, go,
tówką $2000. Pisarko & Pokutny, 429
E. Sta ul., N. Y. C.

szkoła. przy
Cena zo wszystkiem $7600;

(210)
 

Baczność Rodacy!
Mama na sprzedaż kuśnię z farmę {oe
tem urządzeniem również termy
daż mleka do miasta; nowy trok
to; bardzo ladne mleczne krowy
siew owocowego drzewa.. Tanio; od
jednego tysiąca do ośmiu tysięcy: ta-
two spłaty, Po szczegółowe warunki
zgłosić się: 8. Ghabasiński, 92 Box
F.R.D., Oakdale, Conn. (243628)

BIBLIOTEKA domowa, przeszło 800
książek wydań europejskich, Ency

klopedja powszechna 12 tomów, pie
ma Krasińskiego, Kraszewskiego, Sło
wackiego, 300 drobnych noweli 1 po
wieści do sprzedaniń częściowo lub o-
gólnie, 10 roczników tygodnika lu-
strowanego z roku 1880-1892. z.
Gibczyński, 209 Ave, B, New York
City,

Praca dla kobld

POTRZEBA kobiet do Tektegosprzy
praca, dobre wynagro-

  

  

 

 

  

 

 

la z od 1 rano do 8 rano,
ulnulć nie830 W. 69th St.,
y 6 17 r (2M)

Praca dla Mężczyma

rpe-
POTRZEBA robotników 3 lub 4 do
roboty w storage warehouse, stata

praca; 3 dni w tygodniu; godziny od
8 do 5. Zgłosić aig: Superintendent
Rossiter Stores, 69th Street & North
River. Tm

CANDYcigar 1 stationery sidep do
sprzedania z powodu choroby, z trze

ma pokojami; rent $30; 194
Johnson Ave, Brooklyn, N.Y.. (70)

BUCZERNIA grosernia 1 delikatesen
o sprzedania z powodu nie poro-

zamienia pomiędzy spólntkami, 628
East 17th Bt. New York City. (@7m)

CANDY store do sprzedania
tanio; zgłosić się do 189 Freeman

St. Greenpoint, Brooklyn, Y.Y.(XI-i

iLECZNA FARMA 82 akrow-Duta-Duta
stodoła; 5 innych budynków; dobry 6

stwiska,
3 konle; 7 krow 4 jum—uwm kur:
4 świt; 50 kulek wszystka pierw
ate) klasy maszyneria; 7 akrów żyta:6 akrów owca; 13 akrów kory; 14 aków dobrego siana; 1 skler kartoi;
rzeka przepływa, wszystko ra 36600;jakie $3000 gotówką.

_

Mathias Na:meth; 429 East 16th St. New YorkCity; lub Joseph

:

Meneth, Fleming.
ton N

(rn)x—
GROSERNIA 1 delikatosen a1glinu-[Zomba polską 1 rusge w”,
onle rguje 600. tygodi
rd Ave., South Broonmow 62:
PARMY na ›nneanPnyjdl 1 10

20 80-300 sage."im.Taswszędzie bardzo tanio. 3TerTkin Realty Co. 218New York City. ®”mahes 
Fortine do 4 golsin:
Murphy atokers; stain robot
Whks dl Kigrey 14 ing 1 Rigney
provide aotomt (do „roboty Bod

1 pod yee sft e
rnna1,390 południu., Employ.

AMERICAN syoap, nermina

Kent Arect"Bouh 4th st.
Brooklyn. -

(28m)
 

ROBOTNIKG - ROBOTNIKGW

do roboty 8 1 10 godzin; muszą
być silni 1 chętni do roboty .2elo
si się 7 ra po południi
Emplo
AMER

on!O
CANSUGAR REFINING

Kent AvoISouth ith St.
Brooklyn, ¥.

(28m)

BACZNOŚC "RODACY! 30 akrowetarma w dobrym klimacie, gdzie niema śniegu ani mrozu, we Fioryaziędo sprzedania lub na wymianę. Zgio:sić się na adres: J. Jos. Kordzikow.ski, 42-4th sale, N. 3. (288)

 

eAwunsm * co, 4
ogłaszają do sprzedaniar

9 AKROWA hrm. droblu w NBruswick dq s or,
- $71?“ Cena $1400,

grosernia 1 zorniaMaspeth 1. I. w pole
znakomiele uro-verum”"z-35m?!”wodu do kraju tanio doania, Cena
dzeniem $8000.- ** 2 uraMniejsze i większe @ Emklynie 1 okolicy do „maggi-'tanio. vrpllly gotówką, w:—

 ROBOTNIKOW DO BOILER HOUSE
Boller scalers; economizer cles:
hers; coll trimmers { crushérman,
Stała praca. Zgłoszenia o 1 po po-
InduluEmployment Office

AMERICAN SUGAR REHNINU co.
Kent Ae1 South 4th 8

Brooklyn.
(28m)

MĘŻCZYZN
Mocnych zdrowych mężczyzn

którzy są wytrzymali na gorąco
$.45 na godzinę

›Sposobność do awansm
DOEHLER DIB CASTING co

Court 1 9th St. ,
Brooklyn

POTRRZEBA „boners" przy wyrobie
mięsa, _Zgłosić się Employment

Dept. N. Y. Butchers Dressed Meat
Co: 30th St. near 11th Ave. Nav
York City.

FNM-h
loża 
długo. istniejący,

 

GROSERNIA tj candy store do sprze-
dania z Domku choroby za bardzo

niską cenę; lense na trzy lata. 216
Green St. Greenpoint; B'klyn. (s)

VICTROLA w mahonlowe] szafce w
dobrym stanie 1 90 rekordów tanio

do sprzedania. 580 Rast 6th St. zgło
sić sig od godziny 1 po południu do
8 wieczorem., (ato

 

PIEKARNIA do sprzedania z powodu
nieporozumienia „pomiędzy wspólni

kami, w dobrej dzielnicy, blisko ta
bryk, bardzo dobra ma lunch room,
również wóz 1 koń, cena bardzo ni.
ska; rent $45 miesięcznie. Zgłosić się
10 Green St., Jersey City, N. J. (26)

DO SPRZEDANIA umeblowania do ja
dninego pokoju, 10 kawalków, rów.

nież stół kuchonny rozsuwający się z
osobnemi deskami. Zgłosić się: 26
Grand: Ave., 2 piętro, Newark, N.J
Vallsburg Section (so

CANDY, Ice cream 1 stationery aklep
z dwoma pokojam! do sprzedania

tanio z powodu innego Interesu; rent
tani; pomiędzy fabrykami: 135 Fran-
klin St., Greenpoint, Brooklyn.

Ga

   

domość Gm!
$t New 1 & Co, 428 E. tow

CANDY store do sprzedania z powodg ~
wnufudo kmn, dobrze: prospe-a

rujęcy mma
NowaKo * " BS

CANDY store 'do sprzedania polskaTorGt roan St. Greenpoint
(260

 

DO WYNAJĘCIA

TREY POKOI w z
btym wejściem "mifameuy w ładnej okolicy„naprzeciw parku:s młodej pary :w sny. WV,PT, zPlace;
C7, N.J. Teleton S626 Mont

(cn
i WHL K ist re. 1 aane

« Y. City, 2 nle umeblowane po:koje do wynajęcia; śliczne jasne pgkoje; można używać kuchnię: zr)

POSZUKIWANIA

---
MŁODA wdowa chce się zapoznać z
lutulu'zżzum panem do lat 30; -

mieć trochę majątku. Fm
mimu-n- Pisać B. H, as:
Swiat. (ash

Darepen o-
FRANCISZEK |Muszyński poszuk
Jana 1 Aleksandra [Ill-unis:

Jen miał 15 lat, 11 lnt.
7 lat temu przebywa! w Connecticut,
urodzeni w Niemczynie, Gmina Koe.
saki Rutki. Proszę dać wiadomość o
Doblo,[dn Ja was bardzo potrsebu-

 
de. A Franciszek Mmmm so
zSt., Newark, N. dso

 


